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K raków . 5 grudnia1- 
(U. s.) ZcAozśs gdy zachodnie państwa konU- 

yyjne i&uszą intpicsnwać się aktem 5 Listopada 
glóu nie z punktu wdzenia toczącej się wojny 
i przyszłego systemu równowagi w Europie, 
dla R y y y i akt ten jest em-em bardzo różnosfron- 
nego znaczenia. Przódcwszystkiem jest on cio
sem moralnym Coś bowiem znacz)1', jeżeli mo
carstwa centralne,- które w posiadaniu swefa 
dzierżą przecie rczmaite ziemie i cale państwa, 
od Belgii poczynając, tylko co do Polski uważa
ją już teraz za możliwe oświadczyć uroczyście że 
ziemio jej, Posyanom odebrane, już więcej pod 
ich panowanie nie wrócą. Mocarstwa centralne 
wyrażają przez to tak niezachwianą pewność 
?wcgo zwycięstwa nad Rosya. jako czynnik mi- 
iitarnych ro-z?tr?.ygnięć szacują ją tak daleko, 
ze dla wschodniej pychy rosyjskiej to w akcie 
3 Listopada zawarte zlekceważenie potęg1 Ro
s y i j e s t  ciosem co najmniej tak samo bolesnym 
j .k praktyczne skutki aktu 5 Listopada.

Z momentem też tej głęboko draśniętej pychy 
rosyjskiej wiąże się niewątpliwie owo nerwowe

y,, ! r. mlriwfrn wAinir

rozwiązanie będzie decydowało wręcz o istnie
niu tego mocar; twa, którego punkt ciężkości 
politycznej zbliżył się obecnie do jego punktu 
ciężkości geograficznej, leżącego nie w Euro
pie, Iccz — w Azyi,

Dla podjęcia tych zadań musi Rosy® wyrzec 
się uczestnictwa w rozmaitych skrytobójczych 
planach, snutych przez Anglię na kontynencie 
europejskim. Natomiast musi ona dążyć za 
wszelką cenę do takiego skonsolidowania i u- 
st lenia stosunków na swojej granicy zachod
niej, któreby dawało jej całkowitą swobodę 
działania w Azyi. Konsoliclaoya tych stosunków 
mog-hiby być e-siagatięną wobec wyniku wojny 
tylko w dwojaki sposób — a-lbo Rosy a oddała
by swoje ziemie polskie mocarstwom central
nym wprost, jako ich zdobyć? terytoryalną, 
albo zgodziłaby się na t.ę drogę, którą wymknę
ły one w akcie 5 Listopada Nio potrzeba słów  
tracić na dowodzenie, że z tych łwóeh realnych 
możliwości druga — odbudowanie państwa pol
skiego — jest dla Rosyi korzystniejszą. Naj
pierw bowiem daje jej ono maiimurn. poszano
wania miłości n łasnej i prestige‘iT, ponieważ

W walkach tych brali u boku wojsk niemiec
kich, bułgarskich 1 ptomaśsldeh ufeiał tak ie  
austro-i.ęgierscy grauiczrsl okwelcy |  tatary e.

Równocześnie na zachód od Bukaresztu wy
musiła sobie jedua grupa nwnii przejście przez 
rzekę Argesu. Przedarła się cna wczoraj aż do 
Titii i przyjęła tn szczątki rumuńskiej pierwszej 
armii, która dzień przedtem została pobita na 
południowy wschód o i  Pitesd pizez austro- 
węgieral ie i niemieckie wojska geatcrń] łejman- 
ta K refta  v. Deloensingeji. Silne rumJńolde od
działy zostały zniozczcme.

Dalej n a  południe zajęli sprzymierzeni Tir- 
govistea.

Poprzednio w małej Woio&zczyżuie odcięte 
części romuńskiek wojsk zostają z won w 
trwającem osaczeniu s t a« t .

Diuiaj sto! otworem.
0  nadzwj czaisie bogatych łupach tfle ciożra  

ani w przybliżeniu podać odpowiednich d®t — 
Łup ciacrle wzrasta.

Erom wojsk, generała pułkownika arcyikAię- 
cla Józefa: Fodezas gay w ten sposob na ró- 
Wfthae ROłoi*kiej najnowszy sprzymierzeniec

LtwsujJ koło Targn-Jia 1^1 niemieckich, buf gar- stixxn. Egzyst-encya państwa rumuńskiego sa
skich I otomaesfcię*., które ruszyły na półcorny wisła odętego, czy Kosya będzie magla
brzeg Dusujis. Walcząca p o i komendą genera
ła piechoty KoscŁa armia Janajowa która n:
szyła od Świstowa, następnie prąca przez za- ] już udział w  militari.ycłi operacjach

* Stampili

wić odpowSeninie poai&i dla Runtunu, esy  jkv 
•sSSŁJ te. już do 31-asnanui przytyły i o ty  wzięły

ziemie, przez Rosyę stracone, służą nie wprosi naszych nieprzyjaciół pooasl klęskę, czyidii Ro. 
do wzmocnienia jej dzisiejszych wręgów, lecz1 s-yanie n^iaremna wysiłki, celem odnte6ifn*a 
do odbudowania państwa wielkiego i ro — sło  ̂ przeciw dzielnym austro-węgterskim i aiemleC'

. , . ._____ p,, . % , '' • " i ’' ,  wiańskiego. Powtóre zaś takie rozwiązanie kwe- kim wojskom generałów v. Arza i Koevea»3 su-
^ j e w a  W y  W pewnińł żo W y a  iest t J e tw y - i^ l  otwIera P17̂ '1 P^yszlą polityką rosyjską kcwn k ‘.'rjby oadzlaiał taM© ca  Rtnannle. —  

L’ E . “t ’. E . 5 żń rozma'ite nowe perspektywy, daje jej środki Jakkolwiek te wysit&i odciążające nlewątpli-
S J S f c S  ? g « ' ;  . d d  B , . . .  i .  i - m .  a .  z  5 U ty  J a t o  , U  ,o
hy kosztowało. zabezpieczenie jej graiucy zachodniej mogą zna-f osłabnięcia wczotaj rosyjskich rtaków w Kat- 

Dla^ słowiański ej ideologii rosviskiej jest ak tjkomieie przy s p i e ś ć  i utrwalić. | patach o k a ^ ło  ie  wyczerpany, siM e o s ła b ^
B Listopada ciosem w m  /T mmżd-aerro. ,Vopa Z tych w szy s^ ch  wzgiędow nmezy ocz- a ^ n y  rfeprzy^clrt stanowej^ wymaga parxy bo-

' - - wac, ze Ił-osya p mc boi a wszy en s moralny, któ- jowej. tylko z obu stron doliny najgorulejsze-
rym dla niej jest akt 5 Listopada., prędzej czy go biegu Trotu kontynuowali Rosyanle z lde- 
później pogodzi się i, koniecznością nieodpartą zmniejsŁcną gwałtownością swe ataki, Si.tur- 
i wejdzie na linię, która tym aktem została mowali oni miejscami do dziesięciu rasy, ale 
wy Tknięta.

prowadzona dla s-bs.wob(>dzen!a« Słowian z pod 
barzma germańskiego, w czasie której najwięk
szy naród fcłow:ań.-ki na Raikanach przyłącza, 
ńę do tych właśnie Germanów, aby wspólnie z 
linii osiągnąć to,ia?zcgo m irod in n  iała opiekun
ka rosyjska, w  czasie której drugi z rzędu co 
Jo ~ lelitośri naród Słowiański powołany zosta
je do samoistnego życia państwowego przoz 
■yciiże samych Cermanów, — to dla słowiań
skiej frazeologii oficyalnej i nieofieyalne) Ra- 
tyi fiaseo niezmiennie bolesne. Prestige Rosyi

fko przodowniczki w świecio słowiańsldm 
jego orędowniczki •  najpotężniejszej i 

edynie.. bezinteresownej, runął 5 Listopa- 
la  doszczętnie. Rosya, przekonana o swo- 
ej organicznej nirzd. inoścj do rozniąz/w i-lpt^^tyit «Jaia 3 hcu. sio anicjsiea. (ptobj-tti
na kwei yj wsTudżycia narodów siowiańskicli j p  “    ”
,voili:;g'innej formuły, niż puszkinovrsk:ej, któ- 
tei jeszcze nrzed krlku dniami użył w odpo
wiedzi swpi p. Szel ece znany jirż ze swoich nie- 
nteiigonG.iych wystąpicii oratorskich w spra
wach polskich min. Śzezegiowitow, nie odzyska 
uż nigdy tego hypnotyzująćego wpływu nu małe 
mrody .-łowiańskin, który bezsprzecznie posia- 
iaJt, nigdy nie umiejąc go użyć. W historyi 
dowiańsl ej polityki rosyjskiej akt 5 Listopa- 
la oznacza katastrofalne załamanie się, które 
InCnigdy i Iniczem nie Imdzie naprawione. Zro- 
rumieli to śv.iatlcj:-i Rosyanie, jak IvIaklakow, 
feassurakow i inni. którzy też ."twarde dzisiaj 
tśuirdczaią, żc wielkoksiążęca odezwa do Bo
bków, jako plal/t rina dla przyszłego stosunku 
polsko-rosyjskiego, jest już zupełnie niewystar
czająca, że nie talia- lub inna autom.ima, lecz 
niepodległość Polski musi odtąd stać się celem 
prddyki tosyjskiej.

W dziedzinie czyś!o p.-Jityczncj, tj. w sforiej 
inter esów realny eh pspsi%  rosyjskiego, akt B 
Listopada pi^fcdhy się.‘jeszcze najłatwiej. Po
lityka rosyjska, licząca się z faktami % nie na
strojami, nosi wyjść 7, założenia, że straszliwa 
wojną nie dala łtosyi wyczekiwanych rezuifa- 
tów pod żadnym względem- \n i jeden a wiel
kich celówn które sobie na początku tej -wojny 
mniej hih więcej jawnie stawiała Rosya, ni& 
został osiągnięty. Rosya nie zdołała rozbić Au» 
etryi, nie dotarł.i do Konstantynopola., nie O- 
siągnęla ważniejszych zdobyczy w Małej Azyi, 
nie uzyskała hegemonii na Bałkanach. Jest to 
tedy eaikcwita przegrana. Aby się przed skun- 
kami jej ratować, Rosya musi szukać takiego 
wyjścia z tniunej swojr.j sytnacyi, któreby gwa
rant' wakT jej jeżeli nie zabezpieczenie presti- 
gou  nroc.acstwowego, bo ten jest na Jługio Jata 
stracony, to przym; jurniej jej najważniejsza in
teresy życiowe, któro ogniskują się, jak w so
czewce, w kwestyi wolnego wyjścia, na cieple 
morza: Rcniowmż c< l ten nie może być osiągnię
tym siłą, musi Rosya dążyć do niego drogą, pa
któw, kompromisów i ustępstw. Musi za niego 
zapłacić, przyjmując go w takiej postaci, w ja  ̂
kiej j&sfc wegrle do osiągnięcia moźliwrm.

Z rmśród zaś ’\v>zy*tkich cen, które od Rosyi 
za dopuszczenie jej do tego wielkiego jej celu 
mogą być zażądane, odstąpienie ziem polskich 
na rzecz państwa polskiego jest ceną niewątpli
wie w dzisiejszych warunkach najniższą i naj
łatwiejszą dla Rosyi do uiszczenia. Główna war
tość zium polsk:cli dla Rosyi polegała na tem, 
że stanowiły one ula niej najwygodniejszą bra- 
mę wypadową do środka Europy', otwierając 
jej drogę do tych wszystkich światowladczyeh 
a zaraz.-m światobnrczj oh celów, dla których 
Rosya na tę wojnę wyruszyła. Wojna ta prze
kreśliła owo świab;i\ ladcze rojenia rosyjskie.
Rosya, wiedziona realizmem politycznym, któ
ry, mimo okresy ciężkich zaćmień państwowej 
myśli rosyjskiej, ostatecznie jednak zawsze do' 
chodził do głosu, musi po wojnie oryentowac 
swoją politykę według faktów, przez wojnę 
stworzonych, a z tych żaden 'nie sprzyja kon
tynuowaniu tej polityki rosyjskiej, która uczy
niła ją narzędziem Anglii i biernym świadkiem  
niesłychanego rozrostu potęgi Japonii. Zarówno 
w srryjkowej jak w wschodniej Azyi staną po 
wojuio przed Rosyą nowe, bardzo trudne i nie- 
"iuiemń doniosłe zadania- "Itakie lub inne ich

En Kiep! i stel S* M lia
(Teł, c, k. Biura keresp.)

WLdsń, 5 grwdinua,
Z wojęinincj kóyaWy (pwa^owej doinioszą:
Ocsarz, ŁAóSy <w«ejci3k*qr ogłbBzhtnego rweioraij 

r-owkaśa awiiJ cbjąj w t& m śą  komendę sraiiS, s  
ziatieim nwAseilnią floomecki  ̂ińttii ealą silą ■zteojń' ,̂

nacsal-
cc j -ic-mctóły armii, <ok raizio ńa iprzegeieciwy ,por 
byL

Z piowodu ,o.gólte»j żlaillohy m
cu ognoinrcizyfio esę .'do rapy>it,u> niowigliu fuirikreyo- 
u&Tj i&aów. Zjawili się ipioJmy ina.iLz.aiek arcy- 
•ktaąńę F«ydieryik, szei1 gm m śim *go  sztabu Com- 
rad Trc-eifeerdoi-f tz najibliEfezcnri o-ticwracmicsm!, przy- 
■d zicilloiuy do ioscfcy cosaraa pruski gen&rał-mą.jor 
Oranm in1, komerndant sthcytpy pulkioiWiRik Kriund- 
•jiiBfiiin, tyribasadiOir Im. lihiuia, prcizylduint kraju 
ba.r. Wiidanainp-, 'kr..y'.n hr. Larisch-
K óiatiSb i 'iftBfięjĆywSalffi ńządowyJi i minjsgo- 
wjieb. Ludlność wruła mCiuasicLę oiwa«yfnie.

Cdsaate ".iideł s3ę do zcmJic&ziknłwgo .piryez apcy- 
Fryidieryika aam ta, gjdtjg uicze t̂iTiiczył 

w ckiioj ifcay ś!w., ipociem mrshąpRó j^wotfeta- 
■wiCaie się ofitelnótw rajrzefecg kctncfidy armid. 
Cesarz prteyjiii ma ostchmyich aiiulyejacyaich arcy- 
kłsięck Fryderyka-, bac. Ooiraradą IIooLzenJorfa, 
zasitfjpc-ę szefa sztobu generała jego i saefa od- 
dziaiu 1,-peracya pm.p. Mcłzigera, gęjnerałnlego 
klwiPtęirmiBtlrza gernwakł Kafto.mb.ann a, s>zefów 
.0-dkł.ziałó'w., dr1 lej prefcjifeittń kirajh i'śkunoe-tę 
kkmjlu. W oibiejdaia iSwmkim wzdtilf udział przy
dzieleni Jo inaciziclincj SdoWeiady atzral gumerah> 
>v3e i obaj ostiatuda iwyARtriAd fwnkcy^1
nan-yiuaio.

■Ro .połuRMu przyjął cobatz ąiićrwlsż.y rapc.rt 
śEfefa sztabu- gełaeinaSnogio w  .diaratec-rzd jjyteśiio 

cyf naiczeine

pomijając nieznaczne chwJejmości, w a ę  złe zo 
| e;ali odrzuceni. Na połuacia od tego odcinka 

odebraliśmy rdeprzyjacielowl niedawne utra- 
i co.ne wzgórze.

F^omt wojśk generała polnego maiszałira ks. 
Leopolda buwaraki^go: MłejŁcaini dzdnłania bo- 
jowe o poilrrędiiem znaczeniu.

W łoski teren w ojny.
Ogień działowy w ońcijikti Krasfti trwa iWej. 

Zaczęły ?aę też walk* przy pomocy mio
taczy m b.

Włoska eskadra samolotów rzuciła na Duf- 
toule, Wielki Keten 1 Ses-jna bez nkotku boiuby.

1 NaeJ lotnicy zaatakowali nieprzyjaciela i zmu
sili koło Mav?iLnie jfcdeti aparat systemu Cu- 
proui z cztorema lotnikami dia wjdądowaiiB IV 
tej walce irc yletrznej odznaczyli się porucznik 
okrętowy liniowy Eanfieid i nadporacznlk Rra 
movT£ki.

Zastępca szefa sztabu gentralnego, 
von H 5 f  e  r , nipp.

Wyd^rzeEiia na m orzu,
Dnia 3 bm. raco jedna z naszych eoikadr hy- 

dropmnów obrzuciła bardzo skutecznie bomba
mi meprzyjaclełjkie pczycye ko}o Doberdo i 
mimu najgwałlowniejszegi ostrseliwajds po
wróciła bez uszkodzenia.

K l m e f n d a  f l o t y .

dtodałą Wołoszczyznę paproez Crajawę grupa ‘ > Skimpai oś.witidcza, ie  rumuński sztab gc-
armii gcccrał-kjtiEOłta K uetee, j o  zadętycl aerałay dai się zaskoczyć nieppodripaŁoci. So- 
WAikuch wzi.lłói Argceul występująca z gór gra-1 tnuński plan obronny Uczył się tylko z bapo* 
pa gererafa iejtuanta Kraffisr von Deimisslager* średuhn atakiem ua et^ k ę. z powode a c f f  
i prące pod komendą genercla lejtu&uta vor, poczjniciio fałszywe zarządzenia.
Morgen przez Cajnpoiung wojska niemieckie i
ausifo-węgierakifc — dokonały swego połączę 
nia między Dur-ajsru a gó-sini. Lewe .łkrzydio 
zajęfu wczoraj Targowi&zte, a wojska gcm-Iejl- 
ratrta Krafftu kont^iKjowaiy z PRrsfi &wój z*vy- 
dęeliJ pochód, Pabśły c*re supeł: ie pk  wszą ru
muńską armię |  pędziły jej resztki przez Titn, 
punlti węzłówy  koiei, nrowailzących i  Bukai'c- 
sziu do Ca^upcdimą i Ptt-estl. na airrJę zasłu
żonej lyw icyi pkd ioty  Nr. 41 po£ komendą 
generad-fejluzaalla tichcdita vcn Knobel»dorfa 
Na lewym brzegu Argesu u? północny zachód 
i na zachód od Bukaresztu walka miała prze 
bieg korzystny. Na połudhuowy z-iehód od 
twierdzy, Rumuni, którzy według znalezionego 
rozkazu n:!eU oamiar a m ię  dunajową osofc.se 
poMć, pfłdciioj gdy ich północne ak/zydlo trzy 
mato p-łerwsza armię —  zostad oiirziceni w 'tył 
prze/ Neajlow ca Argep-ol.

Na południe od Bufiaresziu mitsiano odeprzeć 
śR m  ataki nunuńsko-^^sykkle. Także tu zgo
towana nioprzyjacielowd ciężką klęskę Kawa- 
leryi i i&tnikoi'- udało się przeiwać połączenia 
kolejowe na tytach wojaka nimtuiskiago.

Zachowanie idę naszych wojsk w rwycięsl-d-h 
wałkach było p j w j i  wszelką pochwałę świetne, 
a icń dzlałatoi.rść naąrtSBOwa gwałtowna. Bogaty 
kraj i zdobyło, iiapelrdon?.- żjTroaścią woir;' nie- 
przyjaoieia, ułatwiły 7ac2*ahriL>nie wojsk. Armia

Nowe ugrupowanie Rum unów,
(TeL wŁ „Nowaj Eeiorm y”).

Zurych, 5 gnrdnis. 
Dzlfanik madj^ila.iaki -"CoiTiere deDa Sera® 

który nndsee-ett bu w hardzo zuiinie^onych ri>L- 
rniiarach, doaosi z P3tansib*Tga:

Armia rumuńska będzie w oajoHźszytL 
dniach aa nowo ugrupowana, a bo celUsn sęro- 
stainśa asshffiSooeiiiKi iputoecof-ti wojiesśrmmi. i  
•tego też ipawo-lu .nie należy ontzcScwać w m y  
hliżjzyich dalach eporu ae stpcciy woŁTc Grumvń 
sicieh.

ę  l a s s  r s ia u f is k le j  r o d z in y  H rńfeasK fsh
(Teł. wł. „Nowej Keformy”).

Wiedeń, 5 grrjkua. 
iSonn- utad! MonteigBzdtiuiRg« psrzyzsos: z Bca- 

lica ■â MoJpwją-cy Megasum, ot-rzymsirj-y tpreił 
>Yo-S5Jańtg Zeluung« ze S 2fcofkŁotei:

Wś»ó4 rosyjteklch kół jpcffitjlcfltaiyiek ofeiegają 
prz ę-rw.ne wladeiiruości o  łosie nimsiósł ^  rodzi 
c y  'ii-ćTewskiój Z faktu, że na miejsce dotych
czasowego po^a rosyjskiego w Beksreszcł?
Koric-łfo Pokiewskiego, przysył urdzwyczAjay 

runam-ska pwticda najcięższe krwawe ^ a t y . ! na|G0ni0cnfe. Jvpioir. tj'czny Rosyi, wya.«twajf
H o h rc to iw  5a^.v>air rr A r ti nAccrfrT x * 1

owe kola wniosek, że w Ratnsnii mają się d» 
konać naR z^czajnie doniosłe zmiany KrąJ.^

Do tysięcy jeńców z poprzednich dni doszła 
wczoraj jeszcze przeszło 8.Ó-20 łudzi. Łup w na- 
rsędzlach pMowych i. routery sir wajenay«i 
wszelkiego rodzaju jest nieprzejrzany. Armia nawet wiadomość, że możliwą jest abilykaey
i-iwajown wdąia 33 dal I, kolo fića wpadło v rumuńskiego Ferdynanda,
nasze ręce 13 loiuMnotyw z wielką ilością Lo- 
f£jo;wes'o mcteryała.

Operacye poztępują dalej planowo. Nastąpią 
nowe walki.

W D clru iży  oie b^do żadaych v ?ększych ar 
kc-yj bojowych.

fJjsómt imiĉ GiOfiitik-; Be* wp^ąssu na rozstrzy- 
grdijtio w SuroosIJ pozosraje u.rata jednego 
wzgórza^' poJołOir.ego na wseJtonStsm breegu 
Cerny, jakie wczoraj zajęli Serbowla. J pcią-

Sastiarow dym ^yL
(Tel. wl „Noivćt.j Reformy”).

Kopenhaga, 5 gs sńk-ia. 
Jak Joacszą dzkiw-ki rosyj-ikia, Juismewk*? 

armii ruiiiuńsk-o-rosyJslK^ «eu«*al SwŁam** 
wniósł tlo c-ara prośbę c zwohik-ude go z  iega  
stanowiska. Prośbę o dyinisyę uzasadnii Saahs-

czoae k tem  jBWłtóMfe części aassej tamtejszej j H  cfoolItóKSuaśeJą-, że nie obrEyimał tafesyw
p&zyryd.

Pierwszy generalny kwai&rmsfra 
L a i i e a d o r f !,

■oJajętej funkwyi ?go koimoir d̂ńHta' armii1.

M ianaw anli,
(Tel. e. k. Biura koresp)

W iedeń, 5 girada**. 
j Strieffteuys Mlfei&iJhkttt ''koniosi:
Cosa-tó ztesijiian-ofr.mi porujclłinikb; amcjteięcia 

.Józefa Fransi-zika. m^KJJjącMnihteeh a  mtujora 
kisi. Hfissaa v. Fa«ma; ipodpuł-ldowtókitom w ko*ę>ii- 
sie -wtatou genemJtaip^o. .mia-
■aeiwaaś costBli: t e ,  Feliks v . Parma i ks. Ręmó 
w. Parma, eibaj w ipniSin dmagonów Nr. 15.

Gteaanai major -toz. te . ZJc-ukó v. L o b k o -  
w k tz  laiaroLwacy ziOottcł adljutaiotom pnizyhtucz- 
'n,ym -cesairza, z rÓwmocTesacim- ipuzaiiesieniem 
dio aihciu ■ęayicioegio.

W ą f n  f h

Rezstrzygaj^so z w p r p t w o  
w Rurriatiif,

(Tel. fl. k. Bi tiTS. koresp.)
Wiedeń, 5 ■grdólułał 

Urz^owo donoscią djoią 4. gtrnidtóa 1916:

W schodni teren w ojny.
Giulpa w o|ik  generała teM saalte rolnego  

MadŁ.enwna: Bitwa nad Argesu doprowadził* 
dia zwycięstwa o dscjMującc-rn znaczsnśu. Frze- 
ciwiHŚerz&nle, do jakiego1 Sinśraui I Lh Ł-przy- 
n d en e lcy  przywiązywali cajwiękaze nadzieje, 
ule zuołało zatrzymać a;żaku erańi duaajowej 
rad doLiym Argesu. Nieprzyjacielska grupa a- 
takowa została na pofaocny wschód cri Dra- 
gantjsli otuczuna i przy pi/aiGcy ckiązującego 
posuwania się przez Niaslow w ty ł odrzucona.

c m u n l k s t  n i S H i ź l K ! .
(Tel. e. i . Biura keresp.)

Berila, 5 ganidluia.
Biuro Wolffa ô ;lh6tei»: Wielka główna kwa- 

teira, dnia 4 grudnia 1916:

Zachodni teren wojny.
Armia księcih ASibredhta wkberrnihersitdego: 

Nad Ypem I w luku Wytscfcaete w związki z 
wj-sadzentauJ mszyły angielskie patrole na na
sze pozycye. Poszczególnym z nich udał',i się 
dotrzeć do najprzednlcjsayeJj okopów Zostały 
one jednak pobomame w walce wręcz lub wy
parce z powrotem.

Z innych annij niema nic szczególnego do do 
niesJenia.

V /schoilri teren w ojny.
Front 'Mojsk generała pokwsgo 'marszabka 

kls. Leo.peWn hiiwmirskiego: Na półsioc od jezior;* 
DryL.rhity po silrcm przygotowaniu ognie -zen. 
ruszyły rosyjskie siły ua nasze llnse. Zostały 
wśród obfitych stiat ot-parte. Tak sa-mo rozbi! 
się rdeprzyjacie' k.1 atak cieprzyjacielssiich od
działów wywiadowczych nad Byftrzycą ?o{ot- 
wić.cką.

Nasze przedsięwzięcia ula zachód od Taruc- 
pc-Ia i na pełn icie od Stanisławowa były uwień
czone skutkiem.

Front wojsk g*merała pułfkowniik a arcyt dę- 
c2a Józefa: W Karpatach lesirtycb osłabła w czo- 
raj czynność 2 takowa Rosya ie. Po ła^wc odpar
ty*. h słabszych atafeach źtłofcyil slą oni ty lko na

f f i i tr c  p o d  M s R K t e m  s s i r s n ® .
(TcL c. k. Biura keresp.)

Berlin, 5 gri: inia. 
(BliAo Wolffa). BHkz nad Argosul na pół

nocny zaehud od 3nl aresztu została wygranu 
przez naasą 9-tą enr'q. Cesa.^ 1 z tej oka yl za
rządził, żeby 4 grudnia bito we wszystkie dzwo
ny kościołów w Alzaeyi i Lotaryngii.

Wslki q Bukareszt.
(TeL wl „Nowej Ttelfeflny”),

Lugeno. 5 gnudńia. 
>iCk5Sfe&2So ćSeSSa Se*&« p^ymosJ z  Londymi 

ńifonnAicyc, że w ojski sprzyiderz :**.e mają o- 
fceeule obejść Bukareszi, ażeby odciąć Rumu
nom drogi odwi ofowe, a następnie, zdobyć Bu
kareszt na wzćłl Wu-szawy i t e ś c i a  Litewskie
go.

iWeBfe wlaidomJOiśtca, teóre •na.deeały do Pary
ża, los Bukaresztu jest już deJedwie kwestyą 
goń Jo. Jeż*# ZaiciconAfffla zdoła pśd  Ozenna- 
wiodą jpga^rawSć eo-w» wo.jiKa prscz temaj, to 
m toawucie BaS&wte&iCu. aostaiiitc dokom ^e w 
ja!k i«ipxótflizysn <®adre. 

r»9ecioloi dionosi z  I/.-sdynu, że zdardein m

.po-suiic.w.

M iis i s W  s il,
(Tel W. „Nowej Keformy”).

Genewa, 5 igradaia.
Piiwsa ya.n-fi.ka sf-Taciła. ju ż  wlStee&ą 'aadrdej'4 

Lo Jo pomney froeyjdkiaj dla ofenoray Sufeurfis^u„
»To*r:ips« i *>Pertft Padfeienc w ywaśoją Ż3f * -  

fbrsYanie, że ani' utrai£ ButereBafca aoi dó^Ii* 
wa i poważna serc ta f a u i  wydamtó boęztycA 
ziipasów liboiż i nafty nie odegra łakkj MSi jak  
kwestya: c'zy ■'wojste mnvuńs'kie pobraną nest- 
fcnąć lokh ążmiia proez wwp® Ltóe.a-rStro c-^atral- 
nych.

Pulkcwtuk Rotss&ef liczy się już z ouwrOieiB 
armii mmuńsldej aż poza Prut.

B u k a r e s z t  j a k o  t w i s t d z a .
Kolumny wojsk sprzyiraorzonycli posunęły si« 

pod. Bukareszt — pisze majoi M o r a t h, wojskowy 
współpracownik „Berlmer Tageblattu*1. — W don
nie rzeki Argesu, na południowy wschód od Fite- 
sti.ludzież na wscnód od Gampolungn opó- wojsk 
rumuńsko rosyjskich nie wstrzymał naszego pocho
du. Cofające się kolumny rumuńskie, o ile nie cą 
odcięte, lub osaczone, dążą do fortów Bakareszt-A.

Annia naddunajska wywalczyła sobie orzejsł-te 
przez wgjębdeoie Neajłow. Obowae wojska sprzy
mierzone dostały się nad dołny bieg rzeki Arg-es* 
ktć-ra w tein miejscu płynie wzdłuż pohain.orrjTŁ 
fortów Bukaresztu. W ten eposól) wojska FsAkoa 

ihayna i Mackensena zagrażają Bukaresztowi z 
i dwóch stron i komenda rumuńska musi ro„str_y-

giekak^ih  k o l  wojcsikoiwy-ih, BiArretSEit j a k o ' gnąć s/.> oko, czy  ma stc-licę narazić r-a pociski c 
tw ie rd z a  u io  jes.t .kiliiioj^zy o d  L i\? o  laiib N a- 'c ię żk ic h  dział niemieckich.

Forty Bukaresztu zostały zbudowane w latachmi*r.

m  BuHcreszf od m M i
(Tel. wł. „Nowej Reformy").

Bazy La, 5 grudnia. 
Toiegraciy, naJes&e.ęi dio dzloaników szwaj- 

•carsldch *a Pel?es«aiga idoac^zą^ ża wiopka aó©-
poaaawsue &Bji« ostrzo- 

lżwatólo w ^ M G jw otu i, jyoSoE-ODycJi ma kwym
wzmocuSony ogień dzdelowy w kilku punktach, j hSTO-giu irodłuii >d3ęii -̂-o 'biegn -iseki.
Jak się zdaje, ma ta os^asiać osłabienie ata W Peteesfourga obawiają fię, ża & o iĄ  tu o

f K z y g o t t a w d o  «vo,tal. awa»la Dufcaresztuków.
Sr.pićiszy , by! cacisk' oa sI«’ar-tegroJzkim 

froncie v. sciiOf.Ir.inj, W tlólkiłe Trotic-sul udała 
sl& ulepi ayjńci&Iowi p&rz^mć rosie postępy. —
N‘ . . .  .
rou csicj a.* *, 
traconą poz.ycyę górską.

Gnupa wojsk generała poiaogó ana-maika 
Maicte-misena: Dzień trzeciego grudnia sprowa- 
dijil w bitwie nad ArgestJ roizecrzygnięcio. Bi
twa jest wygrania. Uwieńczane zostały sukce
sem operacj e: armij generała Fałkeninyna, roz 
poczęte w peiCiiie listopada zwydęskiotm fek

także od strony w seasir io ].
/

i

^ iń '; fcL-inaS hrf ł l .  c mfTf E®. i
i !>!. wł. ^.N owej Reform y”),

V.Mady-olao, 5 gr,i*jmia.

1885—1896. Pas fórtów oddalony jost przeciętnk 
o 6—9 kilometrów od miasta i oosia<fa okręg, mi* 
rżący 75 kilometrów. Generał belgijski Brislmonk 
k‘óry fortyfikował Antwerpię, wypracował płaą. 
obejmujący 18 fonów głównych i 18 fortów łączni
kowych. Posiadają one ŵ c-że pancerne. I tuk 43 
wież posiada po 2 działa 15-centimetpowa, 18 wi«# 
posiada po jednem dziale 12-cenrJiuetrowem 71 
po jednej haubicy 21 - ee r>ti metro w ej. Liczba zapa* 
dai pancernych dla dziai o kalibrze 5.3 centimetrd 

a wreszcie jest 54 wic-i wywiaóo. 
wezych. FoTty i przedpola bronione są flanków* 
przez 476 dział.

Bukareszt jest celowo ufortyfikowany i silnio a* 
zbrojony, a doświadczenia wojenne przy współpr*- 

-(cołrnictwie francuskiego sztabu generalnego nia 
teds-ziy na marne. Ogromne bi>gac.twa, które Rumin 
* nia nagromadziła przez swoją szacherkę połity* 
czną. poszły może także częściowo na umocnienie 

^Bukaresztu. Zdoby de Łoi fortecy będzie osobi • 
ora^ą. W wojnie fonecznej ifiiągnęMtuy wieikl#

AukłOoiTJere 'ddia Sora« ćPoaosi, że po ostetaich j^ukcesy, -że przypomnimy tylko Aatwe-pię i W v  
■wlęJkMi :*ir.;'ta&h, araJii ntcsańfcka Nczy d^ee-j ĵ-awę. Jeszcze większą wartość mialo!>y zdobyci* 
ufa e&tajwyiej 3G0.0C3 ludzi. Anala ta jed^aik] BuKaresztu, który z powodu wiotkiego oddaleni* 
nie wystarczy, aby ójdWtóć ię  naciskowi wojsskj naszych podstaw operacyjnych wyznaga oibrzy  ̂
(aieprzyju-ckiśŁicłi, 'uderzajticych ■sisyj-e z Lzech[roiego wysiiku przy sprowadzaniu anyleryi.
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i f j l t l ?  Ł s ^ e s d M  fla  © f i t i i w y ,
Warszawa, 1 grudnia.

W uzupcłNcniu , pi;u tryumfalnego wejeeia, Le
gionów do Warszawy, podają pisma warszawskie 
jeszcze następujące szczegóły:

W gustownie przybranych kwintami i emblema
tami polskiemi salach gi.leryi Luxemburga Komitet 
przyjęcia Legionów przygotował dzisiaj o godz. 5 
po południu podwieczorek dla 1700 bojowników  
naszych. Honory domu czyniły panie: dr. T. Ci- 
szkiewiezowa, Paulina Czarnowska, Jadwiga. Gohl- 
nerow.% W ładysława Iloflichowa, Zofia Makowie
cka, Halina Siem l. ńska, Ludwika Zawadzka i pa- 
nie z Ligi kobiet polskich, oraz, panowie: Bern. 
Krzyżkiewiez, Wit. LesLz, dyr. M. Luanmburg, Z. 
Marczewski, dr R. Pawłowski, St. Starzyński Ja
nusz Suski, dr Zdz. Szadkowski i Lud. Zawadzki. 
W miłej, serdecznej atmosferze waleczni goście 
spożywali przy dźwiękach muzyki ciasta, pierniki, 
owoce, popijając heibate lub kawę. Od czasu do 
czasu skromny ten posiłek przerywali mówcy, wi
tając w gorących słowach biesiadników, sławiąc 
ich bohaterstw i i zasługi u„ rzecz drogiej ojczy
zny Pierwszym mówcą był ksiądz prałat G t a ł o -  
w s k i. potem zabierali głos pp. Di luiarowh.z, dzie
kan Panseewski, Kn-liyłecki i wreszcie komendant 
kr. Szeptycki, ictó^ dziękował specjalnie Warsza
wiankom za tak ciepłe, szczere przyjęcie.

IV miłym jK»truja, żegnani wd złącz/tiem i spojrze
niami rui lobny-oh gosą-.uyń, JzitLni polary żołnie
rze pod wodzą s/w j starszyzny udali s ię  de teatrów  
aa okolicznościowe p "zedstawienia.

Już kolo go iziny 7 zaczęły gromadzić sie na 
Pliteti T eat-raLnyr.i t ł u m y  p u b 1 i c z n o ś c i, aby 
orzyirzeć się zjeżdżającym na, widowisko uroesy1- 
stc legionistom i publiczności witającej bohaterów.

W środkowych rzędach krzeseł zasiedli Legioni
ści ze swym komendantem, hr. Szeptyckim i innymi 
cficerami sztabu Legionów na czele; inne miejsca 
zajęli radni or,iz przedstawiciele instytucyj spo- 
!t ezuych i kulturalny c-h. \VT l e j  honorowej, po le
wej stronie sceny, zasiadł prezydent miasta, ksią
żę Zdzisław Lubomiiski w otoczeniu rodziny. —  
W lożach przeciwległy tti siedzieli przedstawiciele 
/wadź c.-niemieekkh.

O godzinie 8 zjawił się przed kurtyną p. Stani
sław Libicki i wystąpił z przemową powitalną do 
oohaterów. Przemówienie publiczność przerywała 
parokrotnie oklaskami. Po przemówieniu tam, za
kończonym okrzykiem: „Niech żyje wolna Niepo
dległa 1 'o 1s f „ “ , po in iosia się kurtyna i  na tle obra
ZU ZŻJłCWCgO

t ł a  e l e k t r y c z n e g o  i g a z o w e g o ,  
o r a z  o p a ł u .  R edukcja oświetlania nbowią- 
zywaó będzie nawet w m i e s z k a n i a  c li p r y- 
w a t n y c h.

W grudniu ze względu na znaczną liczbę świąt,

niem po trudach dnia, nie wiedzą., kto i co stano
wić będzie gitbstrat prelekcji. Gzy profesor Kallen
bach wskrzesi może pamięć -jakiegoś przez los za
wistny prześladowanego piewcy? Czy może zapo
mniany ten poota wzbogaci panteon narodowych

zmnie jszy się także o kilka tysięcy wagonów pro ■: wielkości: czy też będzie to Udko meteor, który
dukeya węgla w kopalniach galicyjskich. zgasł, przyćmiony’ sławą innej gwiazdy literackiej?

Ministerstwo handlu już teraz zar..ądzi!o o g r a -  Odczyt bcd?,ie nadto licddem, złożonym Legionom, 
n i e z e 1 i o k o n s u j n c y i  n a f t y  d o  (J4l- ezyśty bowiem dochód z. prolekryi przeznaczył 
d n  e j  e e  w a r t e j  c z ę ś c i .  Stwierdzono, to  profesor Kallenbach na »Cwiazdkę« dla legioni 
według tej obov, ązujacej redukeyi, przypadnie w stów. Publiczność pospieszy niewątpliwie licznie 
roku n a  j e d n ę o s o b ę  z a 1 e d w i e , do ^Collegium Novura«.
s z e ś ć  k i l o g r a m ó w  n a f t y .  Podług po W vkłE dy  naukowe w szpitalach twierdzy kra- 
wyższego ograniczenia, przyznano już Krakowowi kowskiej. Stosownie do życzenia komendy l-wie-i- 
odpowii-dni kontyngent nafty do dnia lii b. m, — d /y , aby w szpitalach krakowskich zatrudniać oho 
Oczywiście przyznana ilość jest w zupełności nie-!ry<h i lekko rannych ła-twemi i pożytecznemi zaję- 
wystarczającą, a w dodatku w Krakowie zaopa-jmami fi-zyezneini, jak guzikarstwein, horo-nka;'- 
fruje się w naftę, ludność okoliczna. To też gm ina; stwem oraz wyrobom zabawek i przedmiotów z 
miasta Krakowa postanowiła prosić o stanowcze , drzewa, jak równic/, wykładami i odczytami z róż-
podwyższenm tego kontyngentu, przyjmując ilość 
ludności W ielkiego Krakowa na 240.000 dusz. — 
Ograniczenia konsumcyi nafty spowodowane zo
stały ogromnein ji j zapotrzebowaniem dla celów  
woji-ii owych.

W dyskusyi nad d o s t a w ą  r y b  podniesio
no. że ministerstwo spraw wewnętrznych ustano-

nyen ga lę ,i w ;odzy, zaprowadziły zarządy poszczę 
gólnych szpilah twierdzy kursa naukowe dia cho
rych żrilnicrzy, kierowano przez oajmwiednic siły 
z pośród chorych. W szpitalu twierdzy nr. 4, pozo 
stającym poci kierówrirotw-em lekarza szttłhowojfo, 
dra M o h 1 a, zorganizowano przy współudziale 
krakowskiej Ligi kobiet systematyczne w ykłady z

30 h za 1 kilogram, a c<mę maksymalną na targach 
na 5 K. Do Krakowa transporty ryh nie dochodzi
ły, bo towaru nigdzie nie było można dostać Obec
nie zwrócono się  do władz z. prośbą o zarekwiro
wanie 800 centnarów metrycznych ryb i dostar
czenie ich dla Krakowa. Podobno ta ilość ryb na
dejdzie do miasta i zostanie natychmiast rozsprze- 
daną między tutej’ zą ludność. Nadto pewien ich 
zapfl
dąży cząstkowej cena maksymalna ryb w przy
szłości będzie podwyższoną na 5 K 25 h za 1 kilo
gram.

Bardzo szczegółow o omawiano też na wczoraj
szej konferencji d o s t a w ę  z i e m n i a k ó w  
dla Krakowa. Dostawa ta dotąd przedstawia się 
wcale m eweselo, gdyż zaledwie jedna trzecia część 
przyznanego kontyngentu nadeszła, nadto dostar
czone do miasta ziemniaki są zbyt często drobne 
i zgniłe. Resztę przyznanego kontyngentu ziemnia
ków zobowiązało się dostarczyć namiestnictwo 
i przydzieliło w tym celu jeszcze dla Krakowa 
trzy powmty, mianowicie: k o l b u s z o w s k i ,  
j a s i e l s k i  i p i l z u e ń s k i .  Nadto wnrowa- 
dzoną zostanie wojskowa rek wizy owa ziemniaków. 
Gmina krakowska jrrócz tego zamówiła pewną 

d a l c k ^ ^ - w ą ;  w  tTzech granicznych gminach w Królestwie
Polakiem.śniegiem pól i ciemniejących Lasów -polskich, zc

wszystkich piersi obecnych na scenie i na widowni 
rozległ się przy dźwiękach orkk.-try hymn nasz 
narodowy...

, YV olność, 0,.czyznę racz nam wrócić Panie11...

Przy omawianiu d o s t a w y  «n ą k i stwierdzono 
że dostaivę tę na razie o g r a  n i c z o n o  już 
o 20 procent ze względu na obowiązującą domiesz
kę miazgi ziemniaczanej przy wypieku pieczywa. 

I gdy zamilkły te słowa bnigatoe hymnu, m. sali tij, z powodu braku ziemniaków,
rrmegły się oklaski, pc którycL n m o w o  rozległ s ie ipiwna- T > te? od *0WI,* o. cg* ? . w  krakow ie brak
Urn śpiew błagalny ze wszystkich piersi... 1 znowu*chlelia Jost enw nuc«em  zjawisk,em.
zagrzmiały oklaski dhrgsłrwało, po których roz.po C d ';Tn ^ pcłu ezena brakowi mąki wprowadzoną
ezcło się W tew h *  rcv«lzi, la- M o n i u s / k w s k ^ o «? bannhi mąka jęcznnenna. Sprzedawana
,,Straszny Dwór"... ona będzie tylko łącznie z m ęką pszenną do goto-

. „i, Iwariti w jednej trzeciej cześi n a b r a n e j  ilości.ykotwuHe ca.usci łreło wzorowe i odno-wiadało !„  . J. . .. V 1 , ; , •
oaacrojowi nroczysum u d iM . ‘ T ^ ą c y  będą mogn zatem oaby w«Ć Jwie trze .it

W teacrzt ,,Nowości'1 dawano ,.Czar m iłość,'1, p l o g r ^ a  mąki pszennej i jednę trzecią kilograma 
W lożach i amfiteatrze zasiedli Higieniści. J °
5ko rozpoczęto wykonaniem hymnu aarodoi jgo tRJ. k 1 W  tak ' " anJT  ? * * *
,.Boż,-, coś Polskę- który pubii-zność , y  kich t o '™  r^ onowama< m,a8tft p o w a d z o n ą  będzie w
? 6 # ie  i Ziżąiliii.i powtórzenia. Nadto orkiestra o- 
degiała mauirka Dąbrowskiego, Tirwnież cncuzya- 
fety j/iuiu oklaskiwaniigo.

Teatr Pol.-ki. w porozumieniu z „Komitetem!
przyjęcia Legionów poiski fe11, daje w niedzielę po 
południu uroczyste widowisko na powitanie legio
nistów. Odegrany zostanie „Ksiądz ka-rck“ Słowa
ckiego.

W uroczystem powitaniu wzięły także udział 
wszystkie zakiody naukowe publiczne i prywatne, 
uniwersytet, politechnika. Dzień byi wclny od nau
ki szkolni j

Lkirządck obok mdicyi i straży 
pełnili studenci uiiinc-rsytetu w swyali białych be
retach, skauci oraz m ładziei szkól średnich.

Krakowie w dniu 17 b. m. W magistracie krakow
skim poczyniono już odpowiednie przy gotowań1 a 
do podziału miasta i wykazów uprawnionych do 
nabywania nia.ici rodzin.

S p ę d h y d ł a i n i e r o g a c i z n y  na tar
gow icę krakowską był w zaszłym tygodniu dobry, 
lecz reny poszły znów w górę. Stwierdzono, że ko
mendy rejonowe w Galicyi wydają zakazy wwwozu 
żywego towaru do Krakowa. Komendy te również 
zabraniają wywozu jaj do naszego miasta, co jest 
sprzeczne z obowiązującymi przepisami. W dysku
syi podniesiono także, że tygodniowo wywozi fi.ę 

} z  Galicyi przeciętnie 3.600 sztuk trzody na zachód, 
obywatelskiej p-onf,L.rj!1K.yd Uehw’alila zwiródć się do namiestnic

twa o usunięcie tych zakazów, którym zresztą 
brak podstawj prawnej.

W a r s z a w  J
To latach klęsk, niewoli, katorg i ricij,icnia,
Zoisi- przed Tobą wolności jmu a zoiza plonie, 
bpchiiły  ̂ się też vrreszcie sny Twoje, n.arzcnia.
Z iia j.L n  długi ej nic r. uii rozkuto Ci tikniiel

Warszawo! Ty, zkniłiiiic* naszego muaidu!
Serce, co zawsze żyw cm tglrmni Lekki bije!
Llugo szliśmy do Ciebie wśród trudów i głodu 
By zawołać: Królowo ,wstań! Folcka zaów żyje!

I atrz! Patrz! Latra! CC o idą legionów  szeregi, 
słuchaj się w cl.orąg* ano dzrtwiie izewne saumy, 

Nioch się bzczęśeiem napeku Twe seacc po brzogi. 
Niechaj pieśni ich z yrk-Lów abcJzą Cię zadunn.

Warszawo! Niecłi Ci lata pizypomiią się dawne,
Gdy brzmiały n Twoicli ruwrach śpiewy narodowe,
C Jy z męstwi-ru niewzruszonein szły Twe dzieci siawce 
A Tyś dumnie królewską sn ą wznosiła .głowę.

Dziś idziemy do Ciebie znowu w blaskach chwały,
Z okrz kicUi w którym z wiarą łączy się 1 raj cały.
I'o szi rogu iryiim iw eiinicsiouycli kr-wawo,
Powstau

Kr zie /0  m .ożą się w Krakowie w  ostatnich cz.eniu rocznicy pamiętnej nocjr listopadowej 
czasach w  spo,.ób zastrasłający, wykaz ich s ta je ' wspomnieć należy o prelek-y? olcolicznościowoj 
się codziennie coraz dłuższy. Wczoraj znowu mię- profesora. UundeLsniana w uniwersytecie o godnimh' 
dzy innenu zauia orniono in.-ąiekcyę policyjną. >ż C wieczorem o powstaniu listopadowcm. Pozatern 
w roalnoąti pod 1. 32 przy ul:ę|r Luboaurskieli dwie większe uroo.ysyi aści listopaiłowe odbvlv sio 
ouianziono cztery s t iy c in , należące ci o miej.-co- j sina w Lillrannonii, a druga w lokalu sKlubu Li- 
wycii lokatorów i zabrano bieliznę, garderobę itd. ,g , państwowości polskitłj*.
Szkuda baiuzo znaczna. „ f WTagzeie -w dwóch teatrach znalazły się na re-

Podarki dla jeńców wojennych. Dyrckcya poczt .pertoarze znakomiite sztuki patryotyc.znc: w Tea
donosi.  ̂ jtrzo I'od.skim »Ktiądz Marek* i w  Rozmaif.uściach

vy czasiio od .1(1 do 25 g r u d n i a  19JG roku nio j r̂ voc Listopadowa*,
będzi wolno urzędom pocztowym przyjmować Profesor E Pr1vał w W arszawie. »Kurycr War 
przesyłek a darami i upominkami, tudzież paczek pzawsku donosi: W dniu 29 listopada »>. r. w loka- 
d o  a u s t r y a c k o - w ę g i e r s k i c h j e ń- jju z,Ligi państwowoś(i polskiej* jiodiijmowano go-

ścinnio profesora miiwersytetu genewskiego, Pri -c o w  w o j e n n y c h  i osób, internowanych w  
krajach nieprzyjacielskich. Ponowne podjęcie ru
chu będzie w swoiin czasie ogłoszone.

Z Kamczatki. Od porucznika .Aliroda Wciślaka 
nadeszła kartka korespondencyjna z Petropawłow- 
ska pori adresem p. W. B Wiadomość o tej kartce, 
mylnie doręczonej, powziąć można w naszej re- 
dakcvi.

h m m © a

dc j z t juki i zw.raięźftj, Wais-zawo!
1 gali f In ia 1‘JU). Alfred k r .  Łoś. 

pułk ułanów Leg. poi.

r/a, w tV ikiitii' i Vda w
W  >• <ą c*+ ©

wtigo lowara do Krakowa).

która z ania na dzień staje Fię trudniejszą.

wiło ćlla producentów ceny rył* »loco« staw 4 K dziedziny litera'tury polskiej, mające bardzo pilnych
słuchaczów1 z grona rekonivadeseentów~żołi;ie-TCy I 
h-gionistów. W roizm-cę łiowstama liatiopadowegn 
wyglo.-ił w tym szpitalu wobee lacwiie zebranycih 
legionistów i żołnie<rzy Polaków p. Bolesław L i  
m a n o w s k i  wykład o genezie i limach powsta
nia. W oddziale 4 tegoż szpitala, pozostającym pod 
kierowuiiot wem st lekarza ora 2 y d ł o  w  i c z. a, 
rozpoczęli chorzy wspólną lekturę dzieł SianM w€- 

ma nadejść z Królestwa Polskiego. W sprze- cza, prowadzoną prace sierżanta Legionów, K r o -
n e n b e r g a .  W tymże szpitalu zorganizowano ró
wnież z  inieyatyw-y St lekarza, dra P i ą t k o w 
s k i e  g o, kółko dramatyczne, przeznaozHjąc <lt> 
chody z występów na fundusz widów i sierót po 
żołnierzach.

Chłopi krakowscy na pogrzebie cesarza Francisz 
ka Józefa I. Jak wiadomo, na pogrzeb cesarza wy  
jechała z Krakowa delegacyn włościan ze wsi po 
wiatu krakowskiego, która podczas jubileuszu 
tworzyła pamiętną banderyę K.rakueów. O udziale 
tej delegacy w  ceremonialo pogrzebowym p isze1 
■>Neuos W. Tagblatt*:

»W pochodzio fi&gTzeoowym szczególną zwraca 
uwagę deiegacya 24 polskich chłopów z okolic 
Krakowa, prowadzona pTzez W ładysława Bogac
kiego. Jego przysadicowata szeroka postać w bar i 
wnynt stroju chłopskim &v czerwono-niebieskie pa
sy, obwdeszona u pasa złecistem i kółkanii, z pawic 
mi piórami na kapefuniku, wpadała w- oko i wyró
żniała się nawet w  tłurr.ie wspaniałych uniformów*.

Dla mformacyi dodać należy, żo pamiętną ban- 
deryę Krakusów podczas uroczystości jubileuszo
wych prowadzili pp.: poseł Włodzimierz Tetmajer, 
malarz Henryk Uziembło i  W ładysław Bogacki 
Ponieważ p. Uziembło stużj w  wojsku, jako puru- 
eznik, a poseł Teimajer nawił w  tąon czasie w 
Warszawie, organizacyą d»lcgacyi włościańskiej 
zajął się p. Bogartki.

Z krakowskiego Towarzystwa lekarskiego. We 
środę, dnia 6  b. h u , o godzinie 6  p>o południu odbę
dzie się w sali Towarzystwa lekarskiego przy ulicy 
Radzi1 itłowskiej 1. 4 posiedzenie z następującym  
porządkiem dziennym: 1) doc. dr Radliński, dr Ar- 
twiński, dr Blassberg, dr Oszauki będą demonstro
wali chorych; 2) doc. di T Kosmowski wypowie 
odczyt pod tytułem: »0  chorobach, powstających  
w skutek niedostatecznego lub wmdliwego odży
wiania się*. J -

Z Towarzystwa Sztuk pięknych w Krakowie.
. diiiem 15 b, m. zostanie otwarto w Pala-cu szruki 

nowa wystawa. Połowę gmachu zajmie Towarzy
stwo ^Czerwonego Krzyża,«, drugą połowę w ysta
wa ogólna. Termin nadsyłania prac upływa z dniem 
11 b. m., to jest w poniedziałek.

Z teatru miejskiego Dzisiaj »AkropoIis« St. W y
spiańskiego i »Kazimierz Wielki* J. U. Niemcewi
cza. Przyjęta entuzjastycznie premiera twórcy 
»Wesela* wypełniła szczelnie salę na obu następ
nych przedstawieniach. W znowiony po przeszło 
wieku ^Kazimierz Wielki* Juliana Ursyna Niem ce
wicza w przeróbce i oryginalnej inseeriizaeyi p. Jó
zefa W iśniowskiego rnia zapewnione na scenadh 
polskich powodzenie, a u nas niewątpliwie długo 
utrzyma się na afiszu. *Akrupclis« i »Kazimiei 
Wielki* powtórzone będą we czwartek i piątiik 
wieczorem Jutro zawsze mile witane >Hluoy pa- 
meńskie* Ab hrrFreflry

Miejskie kuekmie obywatelskie w Krakowie. Ra
da miasta Krakowa, uchwalając założenio miej
skich kuchai obywatelskich w naszem mieście, po
stanowiła równocześnie, aby jedna z tych kuchni 
zorganizowaną została dła ludności żydowskiej, 
przestcsegająeej przepisów- rytualnych. Pod prze
wodnictwem radcy mii jakiego dra Rafam Lanuaua 
ukor.sty ,ował się osobuy kortiiror, który za^ął się  
założeniem i organizacyą tej kuchni. Grono pan zo
bowiązało się pełnić stole dyżury przy wydawaniu 
obiaduw i kolucyj, Otwarcie tej kuchni nastąpi w 
niedzielę, dnia 10 b. m., o godzinie 12 w południe 
przy ulicy Zielonej.

Kursa literackie. Program kursów na tydzień  
bieżący: poniedziałek: profesor dr Szyjkowski:
»Jan Kochanowski*; wtorek: ^Greckie tonacye* 
p. A. Lewenberg; środa: »IIistorya sztuki* dyr,
Kopeia; czwartek: »Jan Kochanowski* prof. dr 
Śzyjkowski; niedzieda (o godzinie 11 przed połu
dniem): pierwszy wykład profesora T. Płotnickie
go: »Ubiory w Polsce*; wieczorem o godzinie 6: 
zebranie dyskusyjne »ł:ursów*: >Akropolis< Wy- 
'j'iańJvicgo. Mówić będą pp.: dr Szyjkowski (kla
sycyzm  dramatu), prof. Olszewski (strona malar- 
sko-dekoracyjna), red. Prokesch (stiona literacka), 
dyr. Gabryi-lski (wrażenie sceniczne!

»Bzieci dla dzieci*. Poranek pod tern hasłem  
odbył się w niedzielę przed południom w sali ludo
wego teatru miejskiego. Sala teatru zapchliła się 
»milusińskinii«, którzy .podziwiali swoich towarzy - 
szów, występujących w rolach wirtuozów, d<T.la- 
malorów i baletników Urządzeniem poranku zaję
ła się Liga kobiet, a jak już tytuł poranku tłoma- 
czy, znaczny czysty dochód przeznaczony jest na 
biedne dzieci. — Dzięki Instytutowi muzycznemu, 
który dostarczył z pośród swoich uczniów maleń 
kich artystów, poranek zainteresował także star
szych. Jako przykład, godny naśladowania, pod
nieść należy wiaśi iwy system  pedagogiczny, dzię
ki któremu nazwiska uczniów nie zostały w pro-

K ie k ó w , 5 grudnia .
Język polski w korespondzncyi z W arszawą. ,,D. 

WarscbnuiT Ztg.11 uglnaza.: W prywatnym .ruchu
pocztowym poimądizy g^iera! !-ig»ibcitnaitiorstw on
wfcrszswsłiteiii a  gtitHirał-guiiicr^iulaaniA','cm ilauol- 
skicni (łj. clcupafyą aushf}rax:ką łLróieatw a), dalej 

ipom ięd/y prcni ril-gużicrriatorstai-erii warr&ov\.&kieni
l a A u s t r o - W ęg«rtam i, wwmc-ż między Nicmca- 

ai i gcucral-gou-1 sniatve^tu'oni warszaw-ułciesii, du- 
'puszcztuy zostaje w J40waf>os*i8B.ojS język P 0 1 ’
g k i  na itutie jeckiak 1 \Ll.o na ka-rtaic h p o-
c 2  t o w y c h.

Akadeir.in Uh czci Sienkiewicza. Pamięć zmarłe
go mistrza słowa polskiego uczcił wczoraj w połu
dnie teatr miejski imienia Słowackiego w sposób 
uroczysty. Scena, z której przemawiano, tonęła w 
zieleni i kwiatach, otaczających biust Sienkiewi
cza, osłonięty czarną krepą.

.Lroczyetośrć zainaugurował dyrektor p. Adam 
Grzymała S i e d l e c k i ,  podnosząc w słowach wy 
woriijch zasługi wielkiego pisarza i obywatela 

i jego znaczenie kształcące i wychowawcze dla 
teatru polskiego!

Nastąpiły poram recytacje najlepszych fragmen
tów z d zid  Sien-kk-uioza, wygłowtone przez arty
stów i artystki teatru miejskiego. P. Solska-Grosso- 
rowa odczytała fcagment z »Quo vadis?* o śmierci 
PetroRiusza, p. J urazi w oka o śmierci D.iiiiisi z 
>lvrzj żaków*, Jednowski bajkę Sałiały, Noskow
ski »31*by Jana Kazim ierza-, Nowakowski n>Lat*r- 
nika*, Stanisławski mowę Sienkiewicza w Miłosła
wiu i bitwę nad Pilicą, wreszcie Feldman o Zagło-

Słowa Sienkiewicza w

Kraków, 5 grudnia.
(Brok opalu. — Ograniczenie koiwumcyi nafty.
Przi wi ij wanie ograniczeniu oświetlenia elektrycz
nego, gazowego i. opalu. — Boston-a rvb. — Spia- na We»ela chłopskiem. 
wa ziemuiakó. . .. — Rujonowaua sprzedaż mąki. — -ustach artystów i artystek nabierały niez-wj k ie g o  
Ceny bydła i trzody. — Zakazy dowozu jaj i  ż y - !czani i si!y.

Publiczność — niestety, nio tak licznie zgroma-
W niedzielę przed połudn. odbyła się zwyczajna Bona, jakby „łę tego spodziewać było można, na 

tygodniowa kotiereneya członków miejskiej ko mi- gradzału artystów-deklamatorów rzęsistymi okla- 
»yi aprowizacyjnej w biurze delegata, p. Adama ; kami.
F e d o r o w i c z a ;  om av.iino szereg Epraw, do- Akademię zaszczycili swą obecnością: ksiąię-
tyczących dziedziny aprowkacyi miasta Krakowa, biskup Sapieha i arcjdńskup Simon, k tó r z y  w  to

warzystwie prałatów zajęli jedną z lóż partero-
W dyskusyi rud sprawą o p a ł u  stwierdzono, żo.wjwk. 

od 25 listopada do 1 fc. m. nadeszło do Kraków i Podczas całego czasu trwania Akademii płonął 
około 200 wagonów tvęgla, które w , starczyły na gaz w osłoniętych kirom kandelabrach przed fron- 
bieżące chwilowe zapotrzebowanie. Ze względu jo-.tem  teatru.
Inak na zimę i zupełny brak rezerw gmiunjmh. u 
chwalono odrii< ść się do kompetentnych czynni

CJczyt o zapomnianym poecie. 5Ve środę, dnia 
6 b. ni., przemawiać będzie profesor Rallenbach

ków, ażeby dła Krakowa dostarczono bezwziflę- (w »CoUegium Novum, sala Kojtemika, or 68) na
dnie więcej węgla i aby w ęgiel ten rozdzielono ró- .temat, który budzi ogć ne zr.inte-esowi me i zacie- 
wnomiernie F>r/y zainosowaiuu systemu tak zwa- kawienię. — Zainteresowanie to jest uepr&wie-p ^ y  . . .  .
negc »rejoiiowania«. Przy sposobności stwierdzo- dławione. Przemawiać bęozie znany zu izczj.n ie  
co, że wschodnia Gaiicya oierpi rócn ież ca  brak .badacz .piśniiołinictwa narodowego, krytyk, i este
węgla.

Ze -względu na ten brak, w ł a d z e  
i e p r z e w i d u j ą  j u ż  r e d u k c y ę

ta. Zrozińhialom 
c e n  t r a 1-1aiii zawodowi

jest również zaciekawienie.
d łdatorj

' f e  J

Bo
dlayej' litoraiury, ani ludzie, 

i  w ia - |k tó r j < ^ ^ y ę c d £ i6  z golfam i jest tylko wytchnie-

gramie umieszczone, a pozostały jedynie imiona.
Produkcye muzyczne zakończyły przemiłe gry 

dziecięce (klasa gimnastyki rytmicznej!, oraz śpie
wy z repm oaru dziecinnego. Pieśnią »Jaszcze Pol
ska nie zginęła* pożegnały dzieciaki Kcznych słu

Aresztowranie bandy złodziei kolejowi eh we
Lwowie. Od dłuższego już czasu na etaeyi kolejo
wej w Persenkówco pod Lwowem popełniano kra
dzieże, które w końcu przybrały olbrzymio rozmia
ry. Długi czas sprawcy uchodzili bezkarnie, dopie
ro onegdaj udało się ich przyłapać i wwkryć ich 
główną kryjówkę, a zarazem magazyn. W tym co- 
lu zorganizowała polieya w nocy specyainą wj'pra 
wę na Persenkówkę, w której wzięło udział aż 
trzech komisarzy i kilku wj'trawmych agentów. — 
Juz przedtem stwierdzono, żo stojąca r.n uboczu 
willa znanego przemysłowca lwowskiego, Tadeusza 
Iltiflingera, stanowi główną oś w tajemniczej spra
wie olbrzymich, system atycznych kradzieży kole
jowych Było po północy, gdy pulieya otoczyła sa
motną, cichą willę. Rozstawiono straże. Polieya  
w willi rozpoczęła rewizyę, która dala interesując3 
wjmiki. N« strychu, w piwnicj1, w stajni i t. d. zna
leziono skrzynie, zawierające produkty spożyw
cze: smalec, mąkę, konserwy mięsno i t. p., mate- 
ryały na mundury wmjskowe, bale sukna, buty woj
skowe, połowo lampki elektryczne, a nawet maski 
przeciw gazom trującym. W  czasie rew izji w willi 
i budynkach gospodarczych straż policyjna u wej
ścia do ogrodu przjrtrzymała dwóch ludzi, ubra
nych w m u n d u r y  a r m i i  n i e m i e c k i e j .  
Komisarz pol.oyi stwierdził jednak natychmiast, że 
są to: parobek Bi łyk i służący Żybak, zajęci u flii- 
flingera. Na podstawie badań okazało się, że mun
durów nioKrieckicb używali, aby tem pewniej i bez
pieczniej mogli się zbliżyć do pociągów wojsko
wych towarowych, z którjmh kradli prowianty  
i przedmioty uzbrojenia. Slużącj', wzięci w krzy
żowy ogień pytań, wskazywali miejsca, .gdzie u- 
kryle były przedmioty zrabowane, a zwłaszcza 
części uzbrojenia, jak n. p. ezaka, maski przeciw 
-gazom, które zakopali, ponieważ nie wiedzieli, co 
zrobić z rzeczami tego rodzaju.

W illa położona jest obok drogi, biegnącej rów
noległo do toru kolejowego, na którym zatrzymują 
się pociągi towarowa. Obaj aresztowani, praebrani. 
w mundurj' wojskoive, podchodzili Jo stojącego po
ciągu i  w upatrzonej chwili rozbijali drowi wagonu 
i zrzucali z niego tyle skrzyń i towarów, ile tylko 
było można. Po odjeździe pociągu skrzynie przeno
szono do willi, gdzie następował podział łupów.

Jeszcze tej samej nocy wykryte przedmioty 
pizcwieziono do mngazjmów poiieyjnycn, a spraw
ców kradzieży zamknięto w aresztach. Następnie 
polieya przeprowadziła rewizyę w mieszkaniu słu
żby w domu p Hoflingera przy ulicy Rutowskiego  
1. 8, gdzie wykryto dwa rozbite kufry wojskowe, 
pochodzące z kradzieży kolejowej.

Polieya prowadzi w tej sprawie dalsze energicz
ne śledztwo, połączone z rewizyami.

Wartość skradzionych rzeczy w ynosi 50.000 K.

Z  Kr&Gsti&a Po!sk?s?a.
Szpitale i  Czerwonego Krzyża*. Krajowe Stówa 

rzyszenie s>CzeTwonego Krz!yz.a«, względnie tegoż 
sokeya epidemiczna, która t d< skuteczną podjęła 
walko z chorobami zakażnemi, z.organitćiwawszy 
■na terenie Królestwa Polskiego dotąd tr/y  epcc-yal- 
ne Bzpiłalo cpiaomiczno, otworzyła abecnio czwar- 
ij z rzędu jszpital w Solcu nad Wisłą. lY zjgotowa- 
nia e to lo  uruchomienia szpitala w Klimomcmop 
leą w pełnym toku.

Entra katastrofy na W iśle pod Kazimierzem. — 
O strasznej katastrofie, spowodowanej zatonię- 
■eicm promu m  Wiśio pod Kazimierzom, otrzymuj.? 
*Z:‘emia Lubelska* następujące sicczegóły: Spraw
dzalne rnzin-iarr katastrofy sią znacznie nitjksz<e, 
aniżeli początkowo sądzon*' Okazało się, żo ogó
łem zginęło 118 osób. Ofirną kata trofy padli saań 
robotnicy i robotnice, którzy codziennie rano prze
prawiali się z Kazimierza na brzeg przeciwległy, a 
wieczorem tą drogą wracali. Zaraz po kara królic 
włościanie okoliczni zaięli się ratunkiem. Udało sóę 
uratować 28 osób. Zrazu t&ż wydobyto 37 topiel
ców. NnSajutrz rano wydobyto jeszcze jednego. 
W przeciągu kilku ostatnich tygodni trwają wciąż 
poszukiwania przy pomocy’ rybaków i Bpccyabiie 
zorganizowanych elmpedycyj. W osratnich dniach 
zaprzestano dntezy-oh poszukiwań. — Pośród 118 
ofiar są tylko dwaj chrześcijanie o nieznanych na
zwiskach. Natomiast nazwiska oFnr-żydów są wia
dome i zapisano. W szyscy pochodzą z Kazimierza, 
z wyjątkiem dwóch: F oszka Lederiiandlera który 
pochodzi z Kozienic, H ojną Ostrowieckiego z Lo
d a . — 45 topielców pozostawiło ivdowy, sieroty, 
lub rodziców starych bez środków- do życia. Ogó
łem pozostało z tego pow-odu w nędzy przeszło 200 
osób. Opiekuje się niemi także komitet specyalny 
w Lublinie. Komitet ten nadesłał też pieniądze pa 
potrzeby. Pomocy udziela i ofiary zbiera rabin 
miejscowyą S. Zyiberminc. Nao zny świadek kata
strofy, 40-letni Pukiel, którego uratow-ano, opo
wiadał, żo osiwiał w przeciągu kifku dni, gdyż stra
cił w tej katastrofie trzccli synów, którzy z nim ra 
zem pracowali.

Rocznica listopadowa w  Warszawie. Po raz 
pierwszy obchodziła Warszawa rocznicę listopado
wą w  sposób uroczysty. Na wszystkich domach 
wczesnym rankiem wywieszono flagi narodowe. 
W licznych świątyniach odbyły się nabożeństwa u- 
roczyste. W iększość pism wydała numery okolicz
nościowe, poświęoone rocznicy. W szkołach ze
brała się dziatwa i młodzież i udała się na nabożeń
stwa do kościołów, poczem wróciła do szkół i tam 
wysłuchała wykładów i pogadanek okolicznościo
wych o powstaniu listopadowemu IV wyższych  
uczelniach wykłady1 były zawdeszone. Ruch na uli
cach bardzioj ożywiony. Co czâ s jaHś^ przeciągały 

mało

w a t a ,  znanego ze szczerej sympatyi dla Polski 
Profesor E’rivat w  ostatnich czasach zamieścił sze
reg artykułów w >Tri).uine do Oen&ve«, omawiają
cych znaczenie aktu z dnia 5 listopadm5*

Przedstawiciele prasy neutralnej w Warszawie, 
"sDoutscho Warschaucr Z.eitung* donosi, iż dnia 
27 lift opada b. r przybyli do W arszawy z frontu 
wschodniego przedstawiciele 8 pism neutralnych 
»Tho Fatherłand* i ^Illinois Staafs Zeitung* (Ame
ryka), »Ił(;t W.tofland* (Hohmdya). sRerner Bund* 
i *Zuricher Po sto (Szwajearym), »Heisingborg? 
Bagblad* i fAftonldidot* (iSzwccyal, oraz »Natio- 
na! Tidcndc* (Dania). Panowie ci przybyli poza co
lami informacyjnymi, aby być obecnymi przy uro- 
czystem wejściu do Warszawy1 Legionów polskich 
jako sprawozdawcy swoich pism. We wtorek przy 
jęci bjdi w pałacu Bel węd nr skini przez generał-gu- 
beraatora, który1 w ygłosił przytem odpowiednie 
przemówienie.

Zabójstwo nńiicyanta w Warszawie. »Kuryer 
Polski* donosi: W piątek w południe posterunko
wy 18 komisaryatu, 30-letni Piotr Judek, stojąc na 
posterunku przy ulicy Belwcderskiej. zauważył 
wchodzącego do jadłodajni magistrackiej dawno 
poszukiwanego niebezpiecznego bandytę. Judek  
dał znać o tem do komisaryatu i przywoławszy  
sobie do pomocy drugiego milieyanta, nic spuszczał 
oka z jadłodajni Tymczasem bandyta, opuści wszy 
jadłodajnię, skierował się przez glinianki w stro
nę Mokotowa. Obaj obserwujący’ go milicyanei 
w pewnem oddaleniu poszli za nim. Kiedy znaleźli 
się w polu, bandyta.przystanął, wydobył rewmlwei 
i nakazał mihcyantom zaniechać śhdztw a. W ów- 
czas Judek z obnażoną szablą rzucił się na bandy
tę, lecz ten zmierzył do niego z rewolweru. Rozle
g ły  się dwa strzały. Judek, trafiony w głowę, pad: 
trupem na miejscu.

Biuro informacyjne i porady prawnej K. B. K ,
udzielające porady i pomocy we wszystkich spra- 
wnach, wynikających z obecnych stosunków wo
jennych (zasiłki wojskowe, zaopatrzenie inwalidów  
i ich rodzin, wdów i sierót po poległy-ch, sprawy 
wychodźctwa wojennego i sezonowego, świadcze
nia i szkody wojenno i t. p.) mieści się obecnie w  
K r a k o w i e ,  p l a c  M a r y a c k i  1. 2, lT. p  
Gmtziny urzędowo od 9—1 w południe z wyjąt
kiem niedziel i świąt. Trzy zapytaniach pisemnych 
trzeba na odpowiedź załączyć markę za 25 h.

ohaczów, którzy, stojąc, wysłuchali dwóch strof przez nrasto mało ofltłziałj' Leęiartórw poNkicn, 
tej porywającej polską duszę pieśni. przybywające na pobyt do ó rrszawy. Nad w h -

Odżywianie dzDci szkolnych w Krakowie. Dzi czorem ruch uliczny ożywi się. Anielo osób spie- 
sisij o godzinie 5 po południu odbędzie się w magi-jszydo na zapowiedziano uroczystości i na okoliez- 
-tracio krakowskim posiedzenie członków Komite- nościowe posiedzenia w różnych zrzeszeniach i 5n- 
tu w sprawie orgatńizacyi bezpłatnych śniadań, stytucyach. Uroczystości taki.i urządziło między 
które rozdawane będą w szkołach krakowskich innemi Towarzystwo nauczycieli szkól początko- 
uhogiej dziatwie szkolnej w m yśl uchwały osta-iw ych  w swoim lokalu w Alei Jerozolimskiej Nr 31. 
tniej Rady miejskiej. PomBaiąc Inne tego rodzaiu wieczornice ku uez-

7. żałobnej karty:
Alojzy Jastrzębiec S z c z e p k o w s k i ,  em. u- 

rzędnik ltolci państwowych, zmarł w  Krakowie 
dnia 2 b. m., przeżywszy lat 77.

Ś. p. Szczepkow ski, był ojcem znanego nrtysty- 
rzeźbiarza porucznika Jana Szczepkowskiego.

Togrzcb odbędzie się dzisiaj o godzinie 3 po po
łudniu z kaplicy cmetornej .

Jan Lubicz S e f e r o w i c z, ern. prezydent dy
rekcji poczt i telegrafów, zmarł we Lwowie dnia 
1 b. m. S p. Seferowicz w odził się w rolui 1846; 
po skończeniu studyow pracował w magistrach) 
lwowskim, później w generalnej djtrekcyi kolei 
państwowy.h w Wiedniu, skąd został przeniesiony 
do K r a k o w a ,  jako zastępca dyrektora. W roku 
1881 został dyrektorem poczt i tektrrafów u/e 
Lwowie, a w roku 1608 otrzymał tytuł prezydenta 
dyrek.CYi poczt i telegrafów. Na emeryturę prze
szedł w roku 1910, po 37-letniei służbie. Okres jegc 
prezydentury w dyrekcyi poczt w Galicy i był eza- 
-sein świetnego rozwoju in sty tu cji pocztowych w 
kraju.

Dr Bitmisław S k u b i e j s 1, i, dyrektor o>va- 
Tzvstv/a prawnej ochrony podatników, zmarł v/e 
Lwowie, w 38 roku życia.

Józef Korwin W  e 1 1 c h » w s k i, st. rewident 
kolejowy , zmarł w« Lwowie w 73 Toku życia 

Dr Edward B o d y  ń s lt i, lekarz sztabowy, 
zmarł w szpitalu garnizonowym wa Lwowie w- 42 
iroko .życia.

J-altób - O s o w s k i ,  st. iontrolor poor.t i telegra
fów, -zmarł we Lwowie, przeżywszy lat 55.

Stank.ł. J a r p ń s k i .  W Kielcach zmarł w tych 
dniach znany dobrze w lwowskich i krakowskich 
kołach teatralnych i muzycznych śpiewak, wio
lonczelista ,i kompozytor Stanisław J  a r o ń s k i, 
długoletni członek teatru Bzowskiego. W sferach 
muzykalnego Lwowa była to postać bardzo sym
patyczna i -popularna. Urodzony w roku 1883 ze 
znanej rodziny ziemian kieleckich, syn znanego 
niegdyś pianisty i kompozytora, nauki początkowe 
pobierał w Krakowie, następnie kształcił się w mu
zyce .pod kierunkiem słynnego wiolonczelisty Kten- 
gla w konsorwatorymm lipskizm. Około roku 1886 
-wydechał no Paryża, gilaie uzupełnił swe studyr w 
kierunku wokalnym. W początkach karyery objął 
sta.nowdsko wiolonczelisty w orkiestrze t(latru 
Covent Garden w Londynie, poczem powrócił do 
.raju i otrzymał stanowisko teriorzysty w operze 

lwowskiej. Z tych toz czasów zna go Kraków, gdzie 
bardzo sympatycznie zapisał się swyim występami 
na scenie i w orkiestrze podczas stałej letniej gt 
.Solny opery i operet-k1 lwowskiej. 1U * to roku 1908 
przeniósł się ś. p. Jo ro ń sk i do rodzinnych Kielc, 
wzi .1 czynny adzin-ł w ruchu muzycznym, jako or 
■rani/ator koncertów i nauczyciel muzyki. Talent 
swój niósł zawsze ofiarnie na usługi dzieł mhosrnr- 
dzia i  dolna publicznego.

Zaziębiwszy się przed kilku miesiącami na w ie
czorze koncertowym pod Jędrzejowem, przez cały  
rok walczył z cierpieniem, które go wreszcie zmo
gło. R. i. p.

F. A. B o r a .  W dniu 3f października zmarł w 
Pradze znauj polonofil czeski, profesor Franciszek 
Alojzy H o r a ,  przeżywszy pracowitego żywota  
lat 78. Nas Polaków śmierć t .  p. profesora Hory do
tyka boleśnie, był on bowiem w gronie pracowni
ków okoł.o czesko-polskiej zgody jednymi z najzdol
niejszych, najwytrawniejszych i najzasłużenszycii 
Lat z górą 60 trwała jego praca literacka i nauko
w a której część najznaczniejszą poświęcił stosun
kom polsko-czeskim- Urodził się w roku 1838 w 
Swinarzach w  Czechach, jako syn rolnika. Po 
ukończeniu szkol średnich niemieckich (bo czeskich 
jeszcze nie byto), poświęcił się zawodowi nauczy
cielskiemu, jako matematyk. Obok tego jednak 
studyował z zap iłem literaturę, a w szczególności 
zajmował się literaturą polską i w iele z mej prze
kładał na język czeski. Praca na niwie czesko-p-ol- 
ski.ej wzajemność1 zbliżyła go do dwóch wybitnych
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*a tej niwie działaczów: Jelinka 1 Bronisława Gra
bowskiego.

Głównym terenem pracy I. p. Hery było sło
wnictwo czesko-polskie. W ydany przez niego w  ro- 
6u 1910 »Słownik czesko-polsku jest najlepszym z 
fotychczarowych i z nazwiskiem profeeora Hory 
splata pamięć trwalej zasługi.

Ś. p. hora raz tylko w życiu był w  Polsce, pom.- 
mo, że ciągle myślał i pisał o uiej Było to w roku 
1609 podczas wycieczki delegatów czeskich do 
Warszawy. W przejeździć zatrzymał się w Krako
wie, a wrażenia, jakie wyniósł z grodu podwawel
skiego, nazwał najsilniejszem w swojem życ-ru. Po
w stawał też w ścisłej koresponrif ncyi z wielu w y
bitnymi uczonymi i literatami w Polsce. Zgun jego 
po*hawta nas jednego z największych i najzasłu- 
tfuiszycfe przyjaciół czeskich. — Cześć jego pa
mięci!

Repenoar teatru miejskiego w Krakowie 
Im Juliusza Słowackiego.

We. wtorek, dnia 5 b. m . »Akropolis« St. Wy- 
spwńskitgo i » Kazimierz Wielki* J. U. Niemce
wicza,

We środę, dnia 6 b. m.: »Śluby panieńskie* Ał. 
nr. Fredry.V ‘*V WUfa*.**

Repertoar miejskiego teatru ludowego.
We wtorek, dnia 5 b. m.: »Wieczór Mickiewi

czowski*.
We środę, dnia 6 b. m.: »Donmk trzech dziew  

cząt*, operetka U. Ecrte'go.

tych czaro; sannach mierni >cldch. „Wiry*1 ukażą się 
niebawam nakładem firmy Hcsse et Becker w Lip
sku.

i—. Nowe książki: M. S i e d l e c k i  : Głębiny. 
Kraków 1916. Gebethner i Wolff.

B o j o m i r : Na przełomie uwćch epok. Kraków. 
Gebr‘hner i Ska.

I B o j o  m i r :  Messy ani zro. polski a k oscio ł kato
licki. Kraków. Gebethner i Ska.

„ L ogos** . V>y<la wnictwo poświęcone idei me» 
syai.istyczj.ie-j polskiej. I Kraków. Gebethner 1 
Ska.

Stefan Ż e r o m s k i .  »Nawracani0 Judasza*. 
Powieść. Warszawa. Towarzystwo wydawnicze.

Leon P o m p  er:  > Odstępstwo*. Poemat drama
tyczny w trzech aktach. Warszawa. E Wende i Sp.

Jan Stanisław P. y s t r o ń :  »Człowiek i książ
ka*. Warszawa. Nakład Gebethnera i  Wolfta. — 
Str. 158.
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Ś l u b
p. W A LE N T Y N  V L ISu W SK IF J  
7 p. STEFANEM  TESSARREM  

c. i k. cboraii.ni 
łd b y ł się  dnia  3 grudnia b. r. w K rakow ie,

9410

Jan3 Urosną T. J.
1 t U  o K ość t le na tem at „Sta

nowy uwitej Kościoła*1 odbędzie się we środę 
dnia, 6 b. tn. o god zin .e 7 w ieczorem  w sa.li ita -

d y  p ow iatow ej, ulica Pijarsica L. 1.

S K Ł A D K I
złożyli w Aritninti>tra<'vi „Nowej Keforroy":

Na Legiony: A dela Schmidl 6 K f  p ensji emeryt,.: 
Anna Bohmidl 5 K. z płacy nancz.; Helena K rasuska
2 K z jKiiisji wdowie,, Białkowscy 59 K; zamiast 
kw .atów  nc grol. k. p Ludwika b ru n tra  w trzecią ro
cznicą tm ierci: siostra 10 K. żona. córki i marka !0 K ; 
j.onicz.iik H aupt 5 K: M. Wiłc-zdk. T urek i Piątkow ski 
30 K. jako  dobrowolne opodatkow anie się na szereg 
Wiewęey (na pierwszy żołd illa wojska polskiego); ii 
Allsy.ek 14 K 5.3 b ze sprzedaży kokardek narodowych 
podczas nahnżeńsł ,a  dziękczynnego w Liszkach za 
NbopodleglośC Pobki.

fiu Fuitdnsj ./do w 1 sierot po legionistach: Józef 
Gawroński 69 II zebrane przy wy, łacie zasiłków w 
żrnigr ttfak oddział ;>. (łątkowy i grono urzędnikc.w 
po l;uk iwy cdi 7e K zarmast wieńca na trum nę ś. p. 
tana Mardsurowii-7.ii: ii Marcinków s9;a 10 K; za po- 
średn kierow nika .-potKi roin.-handl. „3nop“ w K ro
śnie: J. ó larck d K, J . Zajdel 8 K, W. W inogradzki 
10 F . Słowikowski 1 K. Lhiacbr-id 3 K, I. N tiuuaun 
? k , kierownik 1 lv. razem 21 K: Fr G óttingcr 2 K 
zamiant telegram u na ślub kbpiDunr Leg. Tadewssa 
Jakulr.iwc.kiego fw nr. 609 rrijmie wymienione); po- 
rioęud  Haupt 10 K Stefan br. Szemiiek 10 K: prof. 
■ ła/im or. Ozóg 1: K vt Orane pocisz** pról y clioru 
dnu, tS  ba top:;-la w Ni-Su: uczeni.e ML IB  szkoły 
wydziałowej w ja ś le  o  iv 60 h /.cbrane w d >.,<■,’) imie
nin g"ep. ki«-'j Luiliii L dtfrzew skiej; Karol lianca- 
F7.ew -ki 19 K dr M. B. r Wiednia 100 K: nadlt-Mtic Iwe; 
państw a w Zurawnie 37 K 90 h uzbierane przy wyda
waniu drzewa; Nina tetunlnw ska Uł K.

Na Gwiazdkę irgiotiioów : Jozef Gawroński 30 K 
tebnvn» przy v.ypt»ci< laailkow  w Żmigrodzie,.

Na Kcmil.-t op i/k i nad b jiy ird  legionistam i: Miecz. 
Wilczek 2-1 K 06 b zebrane przy «yp! zasiłków w 14- 
-z.ka<h leiia inwalidów); nadleśnictwo państw a w Z u -  
rawrde 37 K twi h z-efcrane przy wydawaniu drzewa 
dla mwaiidówl.

Na żłobek pclski ha. 11. śienkie wiczc: Zamiast wiuń- 
*a na trum nę ś. ;■ Miecz, Scbindiera Wojewecy, Vfie- 
Kti. birar y i J >■ i. In.itz 30 K; Mn cz. W iicztk 25 K
M-iiraiio przy wypinaj* zasr.-kow w Lisz.kacli.

Lila staruszki B. G.: A. Pau i i M. łi. 8 K 10 b za- 
miasL oEwictisnia grobu rodziców; „otolacze1' 1-adiy 
t. p. art. Leg. polis. 7 K.

Na Przytuli to  w rłerartów  z 6" roku: K apitan Z. 
Rubi. ki 10 K w rocznicę zgonu 6 p m atki; M. iM lczck 
15 K zebrane przy w jj.h u ie  zasiłków w Liszkach.

Na Ofiary i ej»y  w myśl odezwy ks. biskupa Fa- 
pi.-hj,-: l ir  ii. B. z H ioónła li!0 K.

Na obiady dla biednych studentów: Dr M B z W ie
dnia 4 K.

Na Dom pobici w .Moi Ostrawie: D yrekcya gimn. 
realnego w Ł am tu  le 8 K 64 b imieniem 11. klasy  za
m iast wieńca na grób ś. p. H enryka Sienkiewicza.

Na I>o»i 6ierot im. dra Ign. Demliow^klego: Grono 
naucz szjcoiy cryclz. żi-uskii} im. król. Jadw igi w J a 
rosław iu 7 K 20 h i katecheta ks. san . Kcft.*4c 10 K.

Dla córki pow stańca z 31 roku; N. N 5 K.
Nr Saniarytai.in.c pols.: Sąd powiatowy tv Mielcu 

83 K 77 h w sprawie Uo U. V. 6081/18.

kiiwiny iGigitó filitylenyi. Na. fcomcw Y/agdai-u. s ła 
be ostatoeiliwainte. - Koł*c> B d a e k y  spokó-j, nad  
Stram ą -og-ien artyterjT z  fTzaaryamii i  wailki ipa- 
ttrtoili.

f ta t A  -r oi m  u  ii ® k  i : W  W ołoczczyźn ie ti wa 
dafcj pochód. H ief,rzviacie! u siłow ał zaatajfo- 

( wać n asze p raw e sk rzyd ło , ale zo sta ł odrzu
conym.

Nad Dumasem męldbiy Tutafoam em  a  Ozeraa- 
w ed ą io-gieti artyfcry i i  pi-eohoty. W  Dti!>iusdćy 
d ziu łatoość 'tutydeiryi -na C ałym  froncie, Po mi- 
petocm  -nieitiidaaidu s ię  a tak ów  ni-eprayjaaioł- 
akiifcSij ipodyęrtyich w ©staitmioh tnzo«‘.h dniach, 
prtzlecffiw oaszyra  lamiom iniędizy Satiiskueg i Du- 
ncpcni, ooifaął s ię  oi-eipreyjaieieł d ziś o sta teczn ie  
do sw ych  popE edm ich p ozycy j. W y su n ię te  od- 
d,ziały oibaaidl^ky Satitsłko-ej. Straży n icęuzyjacie- 
la bahdzo ckwM-e. Przejd sam em  ty tk o  -wzgórzcm  
234 in-aliczyliśmy 600 zw łok  niefinzyjaici-etełuicli. 
W zięliśm y 80 jeń có w  i -zdobyliśm y 4 karab iny  
maszymoiwe

N a fro-nci-e Ozam eigo morza, ibo-mibundowały 
dw a ok-ręty w ojenne Oo-nstemzę. P rzy  cskrzcli- 
wamiu nrilkt n io  zgiir.ąt.

Rcdzifis Hs^jyka Sisnkiawiszs 
dc Wydziału k r a j a n a .

(Tol. o. k. Biura koresp.)

B iała , 5 gamdinia. 
N a teJegm-ui ktoinidclcinicyjay VVTy|dziallu k-ra*- 

jorwego nade*-.ta -od rodzimy śp. Si*akki-ewifczti. 
mastętjtu-jąca odpiowic-di/.:

hW g ięb i wz-ru-szmi w-iadioimcśiciti,, że -noszą 
ż-a.ło-bę ficnag *:-a.ły ipcudraoffa, ekłaJdamy dŁtęk. za  
h-oM, lOidtkrny p am ięci dirogi-eg-o- mam iw&zytśukim 
Zimarłego

Ni© ipokioftaia udzi-elić śKablej odpoiwie0Ki w u- 
l>?ic teg-o,, ż e  an. mi-ciirice an i -cfeaS pre-einies-itenja 
©wtoic nie, są  usitalome. W  spuaiwie tej b ęd zie  
m y w sta ły m  k oom lte ie  z  W yd zia łem  krajo- 
wyitn.

R odzina  Sienlcieimcźa.

rabinowy na ulicach miasta ustał. Silne patrole 
kawaieryt utrzymują porzędelt w mieście.

Ofiary wałk.
Ateny, 3 t a .  (B. Ke-unea-a). Generał Caliaris 

d o o c e i. że poBóea© w a łk i, stocz,osnej dnia- 1 hm., 
zabitych zosto!o 29 wojskowych greckich w tern 
dwu ofłceiów, a 54 osoby odniosły rany. Fo 
stror?:e francuskiej padło 47 maryiborzy, w tem 
2 oficerów, a rannych zostało 97 osób.

Lugano, 5 grudnia 
W ed łu g doniesień  m ed yolańsk ich  pism  z 

A ten, zgiuęlo lab odniosło rany podczns wallc 
stu Francuzów. Po strom e Greków jeden pułko
wnik, dwu poruczników i 4C źcłuierzy padło 
lub odniosło rany.

Argesuj.

Posłyszenia u s e s z r a .
(Tel. e. k Biura korenpj

Wiedeń, 5 girudlm L 
Z .wojemincj klwti.teiryr pra-siową] .dioiniô zii:
J t y o  c-etiauska M-ośó jrjyidził dzifeń WGZominsy 

w  .mk-,jenem p ołiytn  lasucwehiog kiomondy arm ii. —  
P rey y d tet miniwlrów -dr K o e r t b e r ,  k tó ry  z 
dewfj.m w)ocipireayid-3 nveim ur^ędwi dda. spraiw w y- 
żywa-aafe, liu-dirności, <bwr. F r i  e s e i n ,  tew -i «  na- 
ccsfeiicj fcc cn m ly  anmii głó-wnie dla -omo-\ricinia 
•^ya-w iwyżyiw.eoia, (I«zy(ięt,y zn^tai wewora-j 
p j.ed polu-dnicsn mft diwnigwdaiiiBwan, a po- p o łu 
dniu na jedn-ogic-dzilnineim pcfektcbamiiii. Obie aiu- 
ilyeaiieye d-utyczyly glćw.m-ie sp raw  eaiojpfututzesnia 

lt-nn-ści -wr środki- śynrumóei.
Na-rite-przyijąl cesarz na d łuższykh  aiuaJ.wn- 

eysucJ) BiamlWIliulŁa G tiik yi bar. I) i fil e r a ,  mair- 
Ikifl-jo-wcgio. G alicy i- N i e z a b i t o w -  

s  !k ł  e g  -o i m lc ę  mi!uiS;t*'irira!!tnegvi bar. E i- o h- 
ii o  f f a, oraz kii&u -wj wwyeti f,n;nkeyena.ryus,zy 
■woj.skowy-ch diia -wyisłiii-c-ha-iiki rof-aratu.

n il.

B t e a  s t i m .  iS K E f ?  i i H 0 m .
— Konkurs. »KEiqżmca Fohka* Towarzystwa, 

nauczycieli sz.kól wyż^zych we Lwowie ogłasza  
konkurs na projekt godłu dla swoich wydawnictw. 
Godło to ma 6fużyć do umieszczania zarówno na 
karcie tytułów ci, jak i na okładce wydawnictw.

Rysunki, wykonane piórkiem, wysokości 10 
(dziesięciu) ciu.„ należy nadsyłać przy zachowaniu 
zw ykli ch formalności (nazwisko autora, dołączo
ne w zapieczętowanej kopcicie) pod adresem: 
iK/iążnii-j 1 olskiej*- (Lwów, ulica Małeckiego 5) 
u .jdaicj do dnia 31 grudnia b. r.

1 mrwgza nagroda Wynosi 10® K, druga 60 K. 
Prace nagrodzoiie sń-ją się własnością. .K siążnicy  
Eolskiej*.

— »Muzeum*, czasopismo, poświęcone sprawom 
wychowania i szkolnictwa, w ydani przesz Towarzy- 
stwo nauczycieli szkół wyższy cli, zeszyt 8 i 9 (li
stopad) rocznika XXXI., zawiera nnsfąpująco ar
tykuły: 1) »tidiiifesty*, 2) »Z jiowoJu prol-.łama- 
eyi«, S) J. Dunin Wąsowicz: »Caveant consule£?.« 
(w/ spriw ie młodzieży), 4) M Radomski: .Reforma 
piolskej szkoły śiednnj w Gnlicyi*, 5) L. Skoczv- 
łas: .M łodzież a kino*, fi) J. Jlaurer: .D o  jakiego 
celu dążyć powinna nauka literaturj* polskiej?* — 
W teeę żałobnej podano 8 nekrologów, między in
nymi ś. p. Baranowskiego, Blatt.a, Sołtysika (z por 
tretem), Tokar-kiago i t. d. Dział »0cen* podaje 
recenzye siedmiu nowych dzieł. Zamykają numer 
wiadomości Dieiące i bibliografia. W sprawach 
T. N. S YT. umieszczono sprawozdanie z XXXI. 
walnego zgromadzenia 1 VII. zjazdu członków. 
Przy tej sposobności prosi administracya .M uze
um* prenumeratorów, którzy poprzednit go zeszytu  
nie otrzymali, o podanie swego obecnego ad-osu.

■— Prztk'ady Sienkiewicz? na język niemiecki. 
Jałoo przyczynek do KleraUwy Sienkio-wicjzowskiej 
zanotować wypada, że Krakuwiamn p. S. Horowitz 
preetión acay] na język nieaiiiocki Eastęwiiące utw o
ry Sienkiewicza: „ttgnwem 1 mieczem11, ,,Poto,p“,
J*an Woł*siyk*wsJcj“, „Krzyżacy**, „Na jasnym 

b rzeta”, „Setem Mirza**, „Za ddebem**. W szystkie 
te utwory TuJ-tadcm firmy (Mi*> Jancke w Berli
nie. „Na polu obwały", „Ba-ru-ik zwycaezca" (W ie
ner Yerlag), „W pi.-ryra i nusiwy*' (Finsicd- .n: 
Bfm7.igtir et. Co. z ilnsJ.raeyand m<>naohij ‘kiego uia- 
larza Schwormstedta). Nadte 20 nowel w rozmai

Jtw ęjciu .y i jh h i  S ł i lh l j i f i . i i )
(Tel. w i „Nowej Reformy*’).

Wcerień, 5 grudmia. 
i  M orgę© * derc  in - in je  s ię , ż e  p ro  e k f  r e g u ła -  

eyi płac urzijJjak.dir 1 fnEOcyc«ayyuv/.ów pań- 
s tw o-w yeł. (S ta a ^ a b e d ie a r te4&ft) ż-flbtal jwź p r?*2  
r .ą i  w y g o r-n w an y .

Wtjęfłe tego  ©roćcklu ofeE^witują w sz y s e y  urzę
d n icy  i  fnalccyOKaryusze p a  :iefcw©wi w m iesiącu  
gruituiii dodataiś na im u ttita o iy a m o  (An- 
sch afbattgsz ul £ge), zaś ck! dmaa 1 s t y tm ia  1917 
d©;'atekd-D-żyżaiiatiy, wyctuezący 30 do 50 proc. 
płacy.

G t e d y  żSsjrriU  p r m k i ^ i s .
(ri’cl. c. k. Biura koresp.)

Berlin, 5 grudnia. 
Fos-iodzenie Sejmu p ru sk iego  ©tworzył prezy

d en t fer- S c h w e r m  m ow ą żałobną, pośw ięco
ną pam ięci cesarza Franobzika. Józefa . Kr. 
Schw erin  p ow ied zia ł m ied zy  innem i: T ak żo  na- 
i'(>d n iem iecki s iln ie  czuje z  Irolesną stratą , 
jaką  pon-iosły A ustro-W ęgry  wskutek: śm ierci 
sw eg o  m onarchy.

ż\  d alej pow iedział: Z najserdeC7niejszem i ży 
czeniam i w itam y sp adk obiercę cesarza  F ran ci
szka  Józefa , m łodego cesarza K arola. Oby Mu 
-łanem  b y ło  w raz z w iernym i sojusznikam i po
m yśln ie zak oń czyć krw aw e zaipa&y, i poprowa
dzić m onarchię dm iajow ą k a  szczęśliw ej, p e ł
nej s ła w y  przyszłości.

I f l & n t e r S  s's 8 * t > s s w i 5  M ®  S i
(Tltl, C. k. Biura koipt-p.)

Berlin, 5 grwdmia;.
Z pe-wodu ąjebwti.Wnśa u sta w y  ©> jfitażWe po- 

-ak-o-yrwczej oór-zy-ote.j, -nnstąnJa fwjjffiiam doipusz 
n>i,(j,]'zv łkiritteiatargiiam i F^tŁenanin-ean Iło-iłwe- 
g k m  iprizyr/HCHin Iłin-d©* ' ’ wyrt-zir su-ę ze cj- 
w.yaoo ujiSłwłiif |  t ą  -O-ćlikt i ulcldz-oiwi riinzAubn-gę. 
feł»Vrti niipHy trż do s ię  za. wyiśicSto M kmić. Zwy- 
•cięiżyirny. jerżeCi- c a ły  m ródi etay© d o  ts tó b y  o |-  
cż-ryźnici.

K c ia ie  wtełL-a fij  z  pisca bało.
(bel. ®. k. Biura knresp.j

Berlin. 5 grudnia. 
BUkOi óiiffa 'dom-osi- dnia 4 girudiniai wiacKo-

resm: i
Ran-o- ipo*M1 ©ię acigiolisiki n te k  n a  w soŁód od  

MososS. Zerasz-tĄ w ołbeaarz© SołmuiB rn-e-mai nic 
waan-eigo.

W«Hd ua p ołudnie i  zachód od  Enłcareóztu  
postępują ula nas k orzystn ie.

i & y
{Tel. c. k. Biura kor»sp.)

Sofia . 5 grolania 
Bołgairski ebtafo gweesikry tterwosi 

girndinift-:
Fnwit m a.c -e d, o ń s  k i: Nieprzy-pteiei -otiw©- 

rz jj adc.r gwak.owtny oszień do.kJoiwy na w zgó
rza na -pćłtToony ojiciiód od- AłorasTy^rti. W  hu
ku Górnej słaba działaJm-uść a-rty-tóryi nje-pwy- 
jajciclsiLŁe;]. Na w-sciióid od Ccrtteś bo.ndao gwyił-

drśai 4 -go

(Tel. c. Ir. B iura koresp.) *y'ł^

Berlin, 5 grudafa.
(Biiur-o Yo-lffa). AngcB-ud, -nad -którym dmia 3 

hm steiczoimo' hitwęs j-eetó  ̂ raokn górslka o roe- 
-maiteo sz-eiroOcolśici. jSiercłkiość rz-eki o/d Fiteefa 
aż ma połfud. ®a-f*óki -od Titu wy nosi 200 do 300 
metrów, ll-zieka jest tiutaij glęfbeilta aa do 20 me
trów. W no-zunattycti aiiegisiiiaicili 7,-n-ajd-ują tfię 
brody. Dalej w dół -kukryto- się -Łacieśinia.. Rwący 
jwj-t-ork stawowH tiu iwstz-ęidiziio eiekt-ywną fprzesp.łko- 
dę. Mosty, jaStiie tai się sonajldlujją, mają długiudci 
dio1 800 n>etirów. Gdyiby się mi© było udnłio (przez 
«0wy ,pościg _me dopuśiei-ć <iio zmibECZteinia bik> 
stó-w przez aieprzyąj/aeiieła i- (piiiao-ntaaego -ob&a- 
dzania -drugiego brzegu, gdzie EMiajfd-iiją e.ię pnzy- 
goiltofwa/ne steniwwśska., te  jrawd o-podobnie nie 
un icnioimm! hy;'.kihy dłuiżs-z© ®a-trzymanie Się w 
tym silu ym odoiukiu

łi —

W  M  W s f j i a  [ i s i i ! i s ;
CIG. c- k . B iura koresp.)

Wiedeń, 5 gifuldiuła.
Z woi(„runes fwaitery praisowej domeszą:
Pk> zJd obyciu zmaoTtaiej części Rwmtuiriii przez 

n«oca iK/jwa ceufaałiao rc ipoieŁęły ue pańsrwa o-r- 
giaaiizaiCYO zarządu -zldlobytiego, o-bszarr.. Na Cuel-e 
rego fwojis&iufw-ego zarządu stoi w  Rutruaia ge- 
-neirał TueJff voai Tseheppe i Weidertbacb, 'knóiry 
iz pocc-atilufem ‘wtajmy doi/o-d-ził ósmym reńskim 
ktotą*uis.,4n, Jemu ^łodlognji, noizanak-e -ould-ziały. 
do któ|:ych sfł®'ó«z tarnścckijełi są przy lzfeletni 
takiżie izas-tępcy BfeycSł pań-s-tń̂  śr<;dfkowych. —  
U-żyt-Jkioiwaaiie kmiiu o-dlbywia się wdił-ing ściśle 
przedtem ustanowiony oh eaaad, k-tike liczą -się 
z jedn-ej strony z potlrznbami Rnimunii, a z drn- 
gi.ejj z pofirzcbnurp" oidcięityoh sprze-czmie z zasa 
die«,i niiiędŁyttiaciod.owiami pitoez Au/glię -państw 
cettsCraStryisb.

PrzssHsRis ys Atenach.
{Tel. c. k. Biura koresp.)

A ter y , 5  gnidnia.
Ag. IIavasa diumtosl pod 'ćkitą 3 t a . ,  godz. C 

rano:
Oirień zwolna aoniejsaąył się , poczeui wieczc- 

n » i nstał. iło^ikw spcizyaiiieraonyicli eostały  
ato-t/nilo z ipowiotean edpiowadzoiuo do Pireueu.

Rząd "laoizanował ^ounietawi aześć b*»teryj
riy] ery i górskiej, ale pr-sSówie pańsit8V e-mzy- 

.inierzicinyeh oitnzymal] od awycii Fzątdów wtika 
z/ówitó, aby ©świad-azyli, źe sprawa jest o wiele 
poważiniete-zą, niż lodstąjpibtnte uiutjeryai-u yro- 
jduuego i itó tiząd, weSnee eię-żCcLego. mmuebu mu
si dać odpowiednie -zadośćuoaytajc/nie.

Paryrż, 5 .grudnia.
Jsflc -»Jfcitón« doitesi, ©bręty pSadkie, ietżące 

w Marsylii i fcynycli porteieJi fiauicusikSicIj i kra- 
jacte, ®wii*»fijTcIi eojjuaaeui k IóratiCyą, Eostały 
śkonfisi^iowakio. Z tego wynika, ż© Gmjya jcs't 
bSokur r̂ana.

bYydame-nia, kberyicli widownią gą Ateny, 
'fwtzfGjimmye tató^Ba ê riróa, z wte-flkiiem etarm i 
u ta i. DzjezirJSri o^wk-dłastają Egoulnde, że ebec- 
mite jcśn oibowiązkiiem /przyilaitedtae uklarante. 
tzklnańcóW' i sSarytoŁmójców.

»Ecłifc> de Paris* f  Żadnego póztebafc»eini4i, 
żadbej’ d.wimaiCBn©ńcL Nieelnaj sprawiGaBwcść 
zostGoio wymia-zona.

Objęcie dawnych stenawish,
Ateny, 5 g m i  lia.

A-g. TIava:sa), Maf<ni,ri-s, -były burmilłtTiz Aten i 
-mzetwódlca rerzerwibdóiw, zwowjui ołb-j-ął 'Jtanoiwi- 
•Ikio -bmimistirza. w  udb^ce dotytełilftzeso-weęfy, ztxś 
gesicfał DuEmamis i friifnbwirMĆ M-etafasais z po
wrotem otbjęfS swe pofwaiodtnfe Btenciwi&tea w 
.s-z-tatbBe gmerałnyati.

Przebieg walk.
Londyn, 5 gntdnia.

„Times*' donosi z A ten: W ąiiątek wysad-zo-no 
na ląd 3000 wojsk entenAy i rusz-i-no w trzech 
oddziałach do A ten. Gdy w ojska te  dotarty do  
punktów , przeznaczonych dla ni-.li, zn alazły  je 
olisadz/one przez w ojska greck ie, które na zb li
żenie się wo-jsk eutentyr d ały  ogni-a. Walk? 
trwała o<] godziny 10V2 przed polud.iitm i za
kończyła się po południu o godz. 2 zewiesze- 
nie*u broni. Sprzym ierzeni y  ponieśli znaczne  
straty, zw L szcza  W łosi. Jak  sr dztt, 100 FraBeu- 
zów dostało się do niewoli. W sobotę ponowiły 
się niepokoje i trwały prawie pracz c a ły  d ńeń. 
Marynarze strzelali z balkonów boteiu I z in
nych budynków. Praw ie przez cały dzień trwa
ły  aresztow ania  V enizelistów .

A zeń ska prasa twierdzi, że trzy granaty wło
skie padły d-o pałacu, a te jeden do kuchni pa
łacowej, jeden do ogrodu, a trzeci do wewnętrz
nego podwórza zamkowego.

Zo^rset *«sKe wałk.
Ateny, 2 t a .  (Diuno Petitera). 20 itebroijo- 

niyeli Ko^teńcEyltóiw osettatowaiłó się w  domu 
V«a«(zeJiofiia i -nio cJioiało otnuiści-ć budy.Ribu. —  
S^-aekli- oni <z itkicfau do (każdego, -kte, się chcioł 
-ablkyć. M.,ui»fr,er Wofgiy wydał t©łzka«. HSO-wie- 
u-ita; kara-biłnóiw imaiSEynoiwyich. Kówtnccześsiie 
Kr.ebeńleEyfków iwciztwc-tnio raz jesizicize d-o .poddat- 
-n,i:a się, c(o też pr d.luiżfeBej ua-radzi-e- uclzyuili. 
Pod (silną esikioiiitą ofaisóawioino Kreteńczy/kóiw do 
gim-tchu pariam-eintoainicgioi, fl-ttóry ubeonie służy 
za. Więzieni ie wie-jisJco-wie. Ełsfdotntupąicy jżoilnieira© z 
tnu-dean tyfikio zdmlałi ochronić ich proed ironaJenu.

O godz. 4 porządek przywrócono. Ogień ka

O ś s ia te n iź  Tiepncaa w Dąsie.
(Tel. o. k Bi nr# koresp. j

Petersburg, 5 -grudnua.
W  D um ie p o  otw arciu  obrad p rezyd en t m ini

strów T i e p o  w  w y g ło s ił m ow ę, w  której pod
n iósł, że w ojn a  przeprow adzoną b ęd zie  aż do 
zu p ełn ego zwycięstwa-, że żaden przedw czesny  
pokój, żaden od ręb n y  bez sprzym ierzeńców , r ie  
bę-dzie zaw arty. N ic n ie zm ieni teg o  p ostan ow ie
nia, k tóre od p ow iad a  n iezłom nej wroli cara, sta 
n ow iącego  jed ność z  cułyrn sw ym  w iernym  lu 
dem . W ielka. R osya  i  jej w a leczr i sprzym ie
rzeńcy, bez w zg lęd u  n a  to , jak  w ielk iem i mo- 
g fy o y  b yć ch w ilow e n i o po w w łz ta ft ,’ wystawną  
osta tn iego  żołnierza i użyją  w szystk ich  ś-od k ów  
p aństw ow ych , a b y  zam ach)/ i  g w a łty  N iem ców  
po w szy stk ie  cza sy  udarem nić. P o tęg a  n iep rzy
jac ie la  n ie  jest już w ięcej niepok-enalną, uprag
niona gorizina od w etu  zb liża  się.

A le poTTzeba jeszcze coraz bardziej o lbrzy
m ich w ysiłk ów , ab y  p rzeciw n ik a osta teczn ie  
p ow alić . Środki pom ocniczo R osyi sa  n iew yezer- 
na.ne, potrzeba jed n ak  jedno-m yślnego w spół
dzia łan ia  ca łeg o  kraju i ca icg o  narodu, aby te 
środki p om ocnicze uczy/nić użytecznem u

Zarządzeni? wewnętrzne.
P rzechod ząc do spraw  -wewnętrznych, o św iad 

c z y ł p rezyd en t m inistrów , że  rząd zastosu je  
śri/dki, ab y  na tyla-cb armii stw orzyć  trw ały  p o
rządek. B rak ta k ieg o  porządku d ał sio  uczuć  
szczegó ln ie  w  k w e sty i żyw n ościow ej, aż d o  tego  
stop n ia , że m im o nadm iaru  w  pro duktach i lu- 
dziacb , w  liczn ych  m iejscow ościach  w y stą p iły  
trudności. Trudności w  k w esty i transportow ej 
w skazują  na k on ieczn ość u staw iczn ego  czuw a
nia n ad  w ielką  s iec ią  k olejow ą. Zresztą będą  
p od jete zarządzenia  celem  pom nożenia i  s tw o 
rzenia u iateryału  opałow ego-

N astęp n ie  prezyderii m in istrów  ap elow a ł d o  
D um y, ab y  rzeczy w iśc ie  pracow ała , przyczem  
o św ia d czy ł, że  rząd p rzejęty  je s t  pragnieniem  
p ośw ięcen ia  sw y ch  sił ow ocnej p racy w sp ó ln ie  
z instytucyam ii prawodawcz-em i. P rzed ew szyst-  
kiem  .jest niezbędnem  urządzić w  kra-ju pracow 
nie i fabryki, k toreb y  b y ły  w sta n ie  zaopatrzyć  
w aleczn ą arm ię w  potrzebną broń i m ateryał 
w ojenn y. D alej jest n iezbędnem  rozw inąć tech
n iczne s iły  kraju. P rojek tow an y  jest szereg  za
rządzeń dla p odriesien i?  i w y k szta łcen ia  zaw o
dow ego.

P rezyd en t m inistrów  rozwńiał dalej program  
p racy  dla w-szys-tk-ich ga łęz i admini^traicyi, 
przyczem  ośw iadcz?!: W  obecnej ch w ili pro
gram  rządowy' sk łada s ię  ty lk o  z  jed n ego  pun
ktu: to  je st  zw yc ięstw o , nic k osztu je, co  chce, 
zupełne, osta teczn e zw y c ięs tw o . A ni R osya , ani 
jej sp rzym ierzeń cy  n ie  są wńrini wojny, a le  sk o 
ro ona sp ad ła , n ie u k oń czym y jej p ierw ej, aż n :e- 
p izv ja c ie l b ęd zie  zu p ełn ie  w yczerp an y  i w  jirzy- 
sz łó śe i nio b ęd zie już stanuwdł żad n ego  trw ałe
go n ieb ezjiieczeństw a dl? p ow szech n ego  sp o k o 
ju. M usim y prow adzić w ojn ę aż do zn iszczen ia  
niem iee-kiego m ilitaryzm u.

Obecna w ojna m usi być u w ień czon a  zw y c ię 
stw em  n iety lk o  nad  n iep rzyjacielem  zew nętrz
nym , lecz  także n ad  wieprzyja-cielem' w-ewnęt-rz- 

W ojna w y k a za ła , z e  rosy jsk i przem ysł

F : z 8s i l 2 h f2  0  g e l& K tie  s n g e i s M n
(Tel. o. k . B iura aoresp.)

L or.źyn, 5  grudaia . 
Do-nieśiieiniu Biura R eutera i  rkiki 3 t a . :  
Nieazieune (piissina wieaMotnae d o a cszą , żc 

L loyd  G eorge w ręczy ł A sę cif ho w i d yiu isyę. 
k tm a  jed nak  n ie i . j j a i a  p rzyśęia , i\Bqitkb  

k tó r y  o p u ścił w czotaj Imuidyn. p ow rócił d ziś  
rano i aiwki narady z L loyd  Georgiem i z rożn y
m i imryTni miinistraimi. Oibeciile lo-aważa on  
śmodłkS, jaskimi 'odoprzeć w ątp liw ośc i, flrtóie -wy 
w aśafy d c c y z y ę  U ocida G-eloirga. Spoidz:ewają  
s ię , że 'ji-dnak znłaijiduie s ię  jesaeee jak iś » »  
dłut. v iTrtinidi-. Cairaoi. i Bon«r La>w ipiwoma-wial' 
ran-o w  (kom itecie 'uniomisit-ów. Rómmioieaesaośf 
teg o  foasied zemii-a aiważaiją aa uazłer anaic»»eą. — 
Oczelknióą., a e  Aueąiltti (Wysi^pi rano1 a  -o-świad 
e z e n it a  iw paFauncauśie.

.  RotterdairŁ, 5 gnidnia. 
iN . R. C ourant* podaje g ło sy  p rasy o przesi 

leniu  gab inetow em  w  A ngin. M iędzy innem i je  
dem z  d zienn ik ów  w yraża  zap atryw anie, ż< 
A sąuith , choć brak szybk iej d ecy zy i n ie zaleć; 
go na przew odn iczącego  rady w ojennej, prae 
OTTiż po w-mim z'oeiUtó na c-zcl© grbingr.r, a le  k ie  
rowmictwo w ojenn e pow luno się  oddać energi 
czniejszrTn m inistrom .

K oresp ond en t parlam entarny N  i c h © 1 s o i 
po-wiaida, że A sąuith  i L loyd G eorge porożu  
m ieli się, iż p ozostaną w  gab in ecie w  razie jeg< 
rekonstrukcyi. S tan ow isk o  L loyd  Georga w* no  
wej radzie w ojennej n ie  różniłoby s ię  w iele  on 
stanow isk a, za jm ow an ego  przez lorda Kitche- 
nera w  rządzie liberalnym , t. zn. w  pew nych  
rzeczach b y łb y  n iezaw isłym  od rządu i rozstrzy  
ga lb y  sam  ■o prow aazen iu  w ojn y .

C fo r y  katastrefy knfejewej.
{Tel. wl. „Nowej Reformy”).

£ iKMiposzź, 5 grudnia. 
Lfczba osób, IG Ara straciły ży c ie  sk utk iem  

katas.roły kolejowej ua sta c ji HercŁO.gbalo-n. 
wjraosi d otąd  72. MaEzjmdfifta N id a  z o s ta ł « w ię  
zi-ony.

Odpowiedzialny redaktor:
M I C H A Ł  K O N O P I iN S K I

VFysdawca:
R U D O L F  O SM A N .

(Artykuły w tym dziale o it pochoi zą od redaucyi)

num.
rosyjska szk o ła , rosyjsk a  sztu k a , rosyjsk a  nau  
ka. stoi pod n icm ieck iem  jarzm em . Jed en  z naj- 
w ażn iejszj ©h p iob lem ów , k tó ry  Rosya. m usi roz
w iązać, p o lega  na tem , a b y  stan ąć  po  stron ie  
w oln ości i niezależności- (ok lask i).

OśwśaitesteiH- w  opraw ie p olsk iej. .
P ow tarzam  —  m ów ił dalej T rep ów  —  czclca. 

nas w n ik a , k tóra  jedmafe e  naszej stro n y  zn acz
nych  jeszcze  wry m a g a ć b ędzie w ysiłków '. N ie- 
orzyjć-Cie! c ią g le  jeszcze  posiada część  n uszegc  
obszaru Obszar ten  m usim y jaszcze ed©br*ć. 
A le K rólestw o P o lsk ie , czasow o -oddnelona  
zbroiną przem ocą, odeorać z  pow rotem , to  je 
szcze n ie w ^ -tarcay , m usim y n iep rzyjacielow i 
wyćraeć daw«c p'łałde ©bsfcar’ paza gre«ciimi. 
Chcemy poyw rók ć ivo>itą Polskę w jaj et:K> 
grafkaswrałi greaiicac*-, w  n i‘*rozerw*anej łą cz
n ości z Rosyą,

O Konstaatyanpol.
Od ty s ią ca  przeszło  lal R osya  d ą ży  d o  w o l

n ego  dostępu ku p ołud niow i na o tw m ie  m orze. 
K lu cze do Bosforu i  Dard a ce ló w , h asło  O lega  

bram ie K on stan tyn op ola , to  są  od  w iek ów  
daw ne sn y , jak ie ży w ił naród rosy jsk i przez 
wwzwstkie czasy  sw eg o  istn ienm . ^Vypełnienie 
tych  życzeń  sta ło  s ię  bJazkiem od  początku  
w ojny. A by oszczęd zać żj'cie lu łafeie , w raz z 
n aszym i sprzym ierzeńcaini czyndiśrny w szystk o  
m ożliw e, aby T u rcyę pow strzym ać od udziału  
w' łiezm yńlnych  k rok acii n ieprzyjacielsk ich . N ie  
b yło  zadan iem  F r a n c ji, A nglii i R osyi w ciągać  
Turcwę. w  w ojn ę, ob staw ały  one ty lk o  przy tem , 
ab y  Tu rewa w sw ym  w łasn ym  -interesie pozo
sta ła  neutralna. R ów nocześn ie daw ano Turayi 
z 'lezpiec-zenie i term alne zr! >w,ązan,9, które  
za jej aeu-tralność gw aran tow ały  jej nim ykal- 
ność jej obszarów i n iezaw isłość . Oprócz tego  
j,i -znawario je  także jeszcze p ew ne k orzyści. 
A le- w y siłk i te  b y ły  da-remnymi- Z aślep iona fał- 
szinwemi oD ietnicaini N iem iec, T u rcya . uderza
ją c  n a  n as od ty łu , p rzyp ieczętow a ła  sw ój los. 
Ż yw otne in teresv  R o sy i rozum ieją  n asi w ierni 
sp rzym ierzeń cy  tak  sam o dobrze, jak  i m v  sa 
m i, d la teg o  um ow a, którą zaw arliśm y w  r. 1915  
z A n glią  i F ran cyą , a. do której p rzy łą czy ły  się  
W łoch y , u zn a ła  o sta teczn ie  praw o R ocy i do 
c ieśn in  i  d o  Konst-aib ynopola.

T rep ów  zak oń czy ł: N ig d y  jeszcze w  liistoryi 
św iatow ej n ie  b y ło  ta l/ d ecyd u jącego  m om entu. 
Musimy zebrać ca łą  s iłę  naradowra i rzucić ja na 
n iep rzyjac iela . Tej ś iłe  n ic s ię  n-ie oprze. I jak  
srogim iby m og ły  b y ć  cio sy  n iep rzyjaciela , -osta
teczn e  zw y c ięs tw o  bedzie jednak  naszem . Zjed
noczen i id źm y naprzeciw  niego.. (Ż yw e ok lask i).

W  R adzie państw a.
Petersburg:. 5 grudnia .

R ada p ań stw a  rozpoczęła  lobrad.y. T repów  
złoży ł ośw iad czen ie  tak ie  sam e, pi.k w  D um ;e, 
poczem. R ada państw a od roczyła  s ie  d o  5 bm

s i e  m  a
b. kustosz i dyrektor Muzeum Narodowego 

w Kiakcwifc
przeżyw szy  la t  71, po d ługiej a  c iężk ie j  
chorobie, opatrzony św . Sakram entalny  
zasaiął w  Panu  dnia 4 grudnia 1916 roku.

N abożeń stw o żałobne przy zw łokacn  od- 
nrawionem  zostan ie w e  czwrartek dn:a 7 
b. m. o  godzin ie 10 rano w  k oście le  św . 
Łazarza, poczem  nastąp i ek sp ortacya  

w prost ma cm entarz.
N a ten  sm utny obrzęd strosk any brat, bra
tow a i sy n o w cy  zapraszają K rew nych, 

f  P rzyjació ł, K o legów  Zm arłego i taajce
lnych.

Osobne zawiadomienia nie bedą rozsylan*.

Zakład pogrzebowy ^Concordia* Jana Wolnego 
w Krakowie.

M a t m  H K K R R K t a i
jako w pierwszą rocznicę śmierci

odlrędzie eie
w  k o śc ie le  0 0 .  K ap u cyn ów  we © zwartek  
d n ia  7 grudnia 191C roku o god z. 9 1/  > rano

na które zapTiszają 
9426 cósta , zięć i wraki.

Za d usaę ś. p.

iSttk , r i

Pcdaiikiwitaie.
Oby*watele i m ieszkań cy  gm in y  D ęb icy , p ow o
dow ani w dzięczn ością , dziękują n a  le j  drodze  
JW P. S taroście hr. Smarbkowi za iiraw dziw ie  
ojcowslcą op iekę nad bezdom nym i. Czas, wr k tó 
rym m id i się  usunąć z bezp łatn ie zajm ow anych  
m ieszkań, m inął d aw n o. W Pan S tarosta  im  
prośbę tych  dzisiaj nędzarzy, rozum iejąc ich  
biedę, Liii k ieruje spraw ą, jż bezdom ni poło- 
stają nadal wT zajm ow anych m ieszkiuiiacn, n ic  
nie p łacąc, a  liczb? .ich -doclj-oJzi do ty sią ca . 
W Panu nadkom isarzow i Do ren o w ieżow i d zięk u 
ją za przychylne traktow anie spraw «mbwencyo- 
nowa.nia rzem ieślników ; k ażd y  bow iem  dom a] 
na urządzenie sob ie waraztatu zapom ogę i ro w 
znacznej w yso k o śc i. R ów nież reszcie urzędni
ków  należy' s ię  podzięka za  przychylne trakto
wanie i  rych le za ła tw ien ie  w niesion ych  próśb. 
•JWPanu S taroście  dzięku jem y nadto za  ła sk a 
w e zajęcie sie naszem  m iastem , ok azyw an e  
przez częste  przyjeżd żacie d o  nas i inform ow a
nie sie  tak  w  m agiffiracie, jak  i u ob yw ateli o  
potrzebach m iasta i  za łatw ian ie ich  na m iejscu.

D r  T a & e n c z  K a s p r z y c k i
?e Lwowa OTdynuje obecnie 

— : Wiedeń 1. B., G^ldstkfiiidfawe 6 :------
(ulica łącząca  S tefan sp latz i Petenądatz),

Ms puft Włstesi i  Mdt
 : ro6znki:je poeady zaraz. :-------

Z głoszenia pod „Z dolny pomocnik** przyjm ie 
A dm in istraeya „N . Rcbormy".

flStósK.Et B f i f t s r ę i j  s  ‘f a a a
pensyonowany c. k. sędzia 

u r z ę d u j e  
w CHRZANOWIE, ALEJA HENRYKA.
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©usyjmie posad* esras w  Krć!«stwi» 
<ub (Jalicvi. Zgłoszenia; W icłsw 
3tel»rski. Busk, apteka, Zie aia 
tie leck*  9401 1 3

Sehrze polaeone, s» świadectwami 
takeły handlowej lab odbytej prak
tyki biurtw ej, znajdzie posilę . ZgK 
łaea ia  pod: Towarzystwo uhezple* 
a ifń  „Duna , Kraków, skrytka " 0- 
«j*ton» 33. Podania n i-u  .fłgiędn:ou«! 
yoaost«Łą bez odpowiedzi, 9394

e#B t»a Isnie! Ig ę a f t ts  
w ładająca językiem ci<,aiteek5itt i 
francuskim , poszukuje jakiejkolwiek 
posady biurow ej; możo przyjął za
stępstw a prowadzenia poczty, moie 
»0wnie» adz siad począlk w nauki 
iziaciom  » lepszym domu. Zgło
szenia: tveb rży4o”'sks Lwów, cl. 
G lin iaaska L U .  "* SOóli 1 2

G o s p o d a rz  to b  k a rb o w y
poszukuje posady n a ordynaryę od 
Jiowego Koku. l i  Gofrop, Klęczany, 
p. Zagórzany. 931a 1 S

P o p o ł u d m c w d g o
■sięcift poszukuj* osoba r-iszaca fls 
sniszyuio. ZgłoMąpia: PI. Staro
wiślna 23, na: ter. i drzwi na lewo,

y.isd

Byty asystofrf hodow lany
a dobrą prak yk» reteą, kawał*?, 
p- zakuje posady w zachodniej Ga
lic ji jako pomocnik gospodarczy 
lub magazynier. Zgłoszenia z po
dań -.u w aron'.'nr; Sf Zakrzewski, 
W ładimir Wołyński, Etappenpost 
259, Gend Poston Biiiczy. 9079 13

8i  i  s. i  a f t
idąc z cl. Fie rysami tej i A.-B., brr.n- 
ic  e’kę złotu. Łaskawy zna!az"a ra 
czy zgłos ć się: u l. Kraszewskiego 
j .  108, II p., drzwi na lewo. 9390 1 3

t e i  s M atisłf ii b i l i ł k U i d
* Rym?.nowo, rć-jjukujo swej s:o- 
• try  Broni ławy Wyohowtkiflj, t 9 
Eamaiik wc.-jk. 9397 1 3

L e k c y }  ś p l s w u
d!a Pwń ndzięU uczeruca f. k. na
dwornej śpiewaczki. Kosy Papier 
Bau.ragartaer w Tarnowie, ni. Kra
ków ka 09, II piętro. 9333 1 2

l i i p e  m m m

W ygrane, premia
C s l ó w s a  w y g r a a ®

ręrr .TT.W J3K»i&s&amSm

żarówki oszczędnościowi,, wzpam’*- 
łej jakości, Tsage T in ij^ a ir  *|, (V y 
tówki i i. p., stopki, beimiee-zsiiki, 
wyłączniki, ftp. prerSoyy e lłstrysrae  
poleca najtaniej IŁ ś?fsM*st"i, optyk 
i mechanik, K rn lsńw , s L  S o r tu * -  
Ucina 15. 8311 10 25

?o u p u r a
iw a poicoje umeblowane, łańenka, 
ad każdego cza3u. Ul. S 'sm m ,di- 
kiego 27, parter, na lewo. 93eS 1 2

Od Nowego 
k t t s  dla

d e m o w y e i a

Reku T ftlro sa a y

; ? S b I a f i e k .
W ymagana ukeńrzoea I VI wyda. 
Pośrednictwo posady. O p ł-ta  ■ *» 
knrs 50 K. wiadomość: UL Kro- 
wodeisSa 37, IIT ?. od g oda. 12 —4. 

9389

D ł a  a s l5 i? a iy K 4 5 w
do sprzedania aparat maaUeyjny, 
a serykański, Dra Tncksra, wr*s 
z płyreir.. UL Pijaw ka U , I -djtre 
'fara -e poduszi:* gnmo *a dla cho
rych, śniegowce gsmow# 1 b*r;ao»«- 
miara w ie ts ia . 9342 i  3

S p r z @ d a | ą  _
po cenach przedwojennych na bwię- 
ta  i Mi trał. resztę zabawek. Fabryka 
flcfa, nrzed poladn., aL Krowoder-
łk a  ::9. 9395 1-2

r ry jis  ,-n i  pm c2 -.v j.ia

l i s&i&w ? ą c z a y ® S i
ped tSrzaą:

S a b i n a  M r j i i i s e i
JKr^ażzOttf, S r s w s k a  2,pcioca wszel
kie robn-y rj »nw me, rozpoczęte i 
wykończ:ne, począwszy od rajskro- 
jnr.ie]?z; eh don jwykwintniejszych. 
W szelkie ptr.yb, ry de h .itn  oraz 
p sr.śo ? ! '?  ir  r e t c * .  Zakład 
rysowniczy na miejscu. Przyjmuje 
się do oprawy podnszki. makaty 
i  t. ć. S31S 7 8

wydoje ts n :e i smaczne obiady. UJ 
Śnw kow fka U , i piętro, h’ 89 9 12

Biuro i S jk r łj  pitar.la i pomna 
pStsn no 'Jszyr.acb

M e i m f  P a S u s k i ® !
Ur.u.ćb*, Il-sryn isk a . 43

wykeneje w rzdkie pre-o ?zr-bko, 
sterannie i po cenach nmiarkuwa- 
nvch. Knrs r.ank* e u i r f a  15 K. 

8 798 8 ‘i ł

f e a s f 5 * r ! 5 C 3 r 3 s ie f I s t o m a -  
M l e  i T . s z e l i i e  n r n s z y n y  ro i- 
r i c z e  n a f r a t n a  g r s m w m i  

w y r s ^ i : v  ś l e s a r s k M i

w# 'J i
8&08 6 10

S s p J d  I  S p r Z ć r i ł l U
o b r a n i  pslts. i fnt.ra messie i inm- 
s s .s .  — S . i f s K n s ? , łśitspŁ ą 4.

88,31) 1 ZSi

U |S 4 l |« & u ,

r , : i i
M siiS d ii « * | S »  I

P-i^aimy r e y n  Ciriorcem , by po- 
( u Tli n»ł»6*»sa rapasy towarów
c« »0j nyoii. Jose zo dsisiaj rzod- 
keśji?., żo to to ir.ry  a« się U  
thy tn . Ais i te n.s potrwa długo, 
więc cs«jns>-ędiej z a ią d a ' pribes'. 
fw*mt'l̂ tił r isleoaray saaów ij;

i>) m. rt-z to l L.św, barohi- 
nów, Siy.OBOW, nir-hiaskioąo draka 
1 t. d., : —8 m. dłegich, 75 K.

20 ta. szylt aa. dobrego, trwałe 
towaru rodajscege się r.3 wszelką 
bielizn*. 80 K.

20 m. cajiepszsgt biaił^O łdnraa- 
ł z i u  iizack.sgo na pei »yc o łóżek 
•0  cm. czeto)ości, ?0"X.

2 kołd.y s wełnianego atłasa. 
ICO K.

20 nr. elsganck.ej flaneli na zi
mową bieliznę ussnską i męzką, 
80 K. 7300 3JL 0 '
E ra s ż s  lK T aicjyJ tkaln ia  wyrębów 
l»i»i;y?b I b iw tła i^ iy c h S  IhiWsiasL

P o jfe fk
frontowe, umebiowane, dla in ł#li 
genfnych mężczyzn wojskowych i 
cywilnych, d a  »Ł łżeastw », i  ka 
cbnia, zarez de w rasjęcia. Ul. Wie- 
iepele 1. 7, 1 p . '  9393 I  2

U L I 35  M  P l f l !
Wykon a ję  kostyn-my według naj
nowszych modeli, or*t aakaia frmn 
«5?kip, po censch b*rd*« pr^r*t^* 

psych,

L .  Ł I E & 6 0 C . D O W A
Kraków, ni, św. Gertrudy ł. 29,a-

(1393 1 9

P a p .ie is fe a  
rns^rca polski i niemiecką ko'u- 
spondency", za ijd iie  -a trndrita io  
w sklenle f irn y  Fsrtig , ci. Szew
ska 1. 5. 9405 i  4

Maeiyzsteiy 
litograhcieego, za dobrem wyasgio- 
dziniem, posraknj# Zakład Uto- 
grafGzny Lwów, ul. Z:eloaa L i?0. 

9413 1 3

- Kupią dom
przy ruchliwej ali y, w więkssein 
mieście, * małym wkładem. Zgto- 
szei5’a j o l  !S81 p-zyjianje Admin.
rN Reformy' 9413 1 5

B n s l i a l i e r k a

I  S i o ^ e s i s o s d i e a t b a
władająca J. k ia-aie  ję iy k ie a  p#I- 
sk i«  i ni-inieckim w słowie i pi- 
ś*ie, pistąta rćwnisi biegli n» 
maszynie, z  d-.niszą p rsb ty tą  bic- 
r;wą, nraiirda resadę od Bowęgo 
Rokn w« i.WGwio Inb w Krakowie. 
Zgłe-zenift nod „Praca“ pwyjmąjt 
i im i r .  R eforiajr. 9(04 1 3

Dla Królestwa, OaHsyi I Lodor^e^i 
W ie ik ie m  K s ię s tw e m  K ra k o w s k is m

I f "  B E f t K lPI I  C ii  
! i € s ,

z n i ż a  p r o c e n t o w ą  o s 5
n a  k s i ą ż k i  w k ł a d k o w e  o d  1  s t y c z n i a  1 9 1 . 7  n a

*  « -

N a t o m i a s t  o p ł a c a ć  b ą d ż i e  B a n k  p o d a t e k  

r e n t o w y  o r a z  1 0 0 %  d o d a t e k  w o j e n n y  d o  p o 

d a t k u  r e n t o w e g o  z  w ł a s n y c h  f u n d u s z ó w .  

K r a k ó w ,  8 0  l i s t o p a d a  1 9 1 6  r .

9387 P y r e K e y a *

M s j s f y i s i *  B M & t f w a .1 lo s  |  |  %  lo su  | i K  losu"1-!  i
1 4 ^ -  K j  |  ą O ’—  g  J i f r —  K  1  !

N a zaiodwi^nie k arlą  korespondfricyjiią lub 1 
syłaaĘr losy  i czeki

6 0 . 0 0 9 ,
4 3 . & 8 0 ,

m m ®

7 0 J B 0 0  
5  0 . 0 3 0  

S i  ,99Q  
2 C .C Q 3

ń G t i O  e t c ,  e i , u  

& a x ? j s ?

in isnqaO T il3  p a m m
n»łod&, zasjąca chęć <lt pracy, znnj- 
dzio crniti3zozeiiie. Wiadc.raoś'' w 
n?.nil« 1 . f .  łi&.ihera, A.-B.

9409 1 3

P sU A j
nmthlnwŁry, z cickirycinem oświe
tleniem, cd 1-go gindnia do wy- 
flajęei*. Ul. Siuoleasha 35, parter, 
n» prawo. 9317 1 2

M s s i s f s r  fa r m a e y i
fcstolik, poszukuje posady, Zgłosze
nia: Drzewicki, Przowsrak, aptohs. 

9204 5 5

dó handlu, koiBiniarstw?., raa- 
sarstwa, szewstwa, sioiarst^a, 
kowalstwa i innych zawodów 
njipści Biaro Br. U rasie kiego, 
Kraków, Gołębia 16.

9034 3 8

p l a f o n o w y
cięlarowy, kupię. Zgłosz* nia p*zyj- 
mnie Adminiafrory.- Reformy’', 
pod ,,Woz p(fcłł5r«iowir“ . 9801 3 3

sJ
najwybitn.c-iszych m:.lorzy polskich, 
sprzedstn. Zofia WiŚD'ow»k*, ul. 
P ilarska 1. 9, I  p., drzwi na lewo. 
Oglądać można od godziny 51 <fo 
5 po poł. " 9248 3 7

S a a liO m its

R j l j y i l ly
silnej konstrnkcyi. * pismem wi- 
doozneni, dwoiolorowem. mleca 
Kr , iwskie Biuro ofłubzcń. K raiów  
ul. Dunajewskiego 9. 89R9 5 6

Karmelicka 4G, II piętro, n ani. 
prawo. 88S7 4 §0

p. Kaócznsra, poszukuje p i
s a r z a  a k © a 9 t ? s ! c i s ś e s j ©  z
ukończoną niższą szkołą rol
niczą, najehfpnicj kawalera, 
na stół i peaSyą. Posada do 
ooj^cia zaraz. — Zgłoszenia 
listow ne z odpis.Dui św iadectw  
pod pdroseni, jak wyśsj.

3305 2 6
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m l i i  .
• a i l l p f i

z e  s t a l e  n a d e l i o d z ą e y c h  t r a n s p o r t ó w  

w  s k r z y n e c z k a c h  p o  1 0 0  s z t u k  d o s t a r c z a

vr H ń ts o w ic ,  s i l  1. 9385 I  6

W l-«ssj rząlownia npraw nictej

% z m ^ L S L T E R  Y
„ R e r i ń e s "  pod kierownictwem j .  Pilcha 

w  K ra k o w ie , u lica  Fłoryańr [•:» i. 3 9 , SF p. 
odvyw*ją aię codziennie od 9—12 i 3—6. Kursa efeejmeją rankę tu  
chaLeryl pej. i podbój., rash:.nko'*’3Ści paiistwcwtj, stenografii i t. d 
Nauki c ii ie U ją  fachowi icndowi proftsorowia. Cery niskie. Udsgodaie- 

n .a  w spłatach. 8379 5 19
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mięsna, z  3-ch dań po 2 K, w ydaje! 
w unusu i na miasto „Kunhoin da- 
mowa11. W abonameacie opert *2 »- 
czny. Ul. 8ławkov»ka 14, [ p.

8408 14 15

n a j l e p s z y  i  n a j m i l s z y  d o  o p a ł u  k u c h n i  

i  p i e c ó w  p o k o j o w y c h ,  p o l e c a  i  d o s t a r c z a  

z  d o w o z e m  d o  d o m ó w
9054 5 10

i* Jedynem marzeniem dziecka w każdym wieku j'asf - -  isłka, Jfe
L  kt^rąby ladSŃMt czesać. E a i2  te są już w całym krnm dohrzo jfs
*  en»ne. Wykonana są w różnych rodzajach: Skórzane te Wasz. #
%  gburam i, z  m ateryi fiańsze) ftaucuskie z  porcel. głowami (leż |
|  mówiące) w krak. stroi ach a  prawdziwemi włosami. Największy @> 
© skład lalek wszelkiego ro i z oj n. Zaoftwki dla chłopcńv.’ i dziew-
^  w ątek  orsr. wńzki dla lftiek w wielkim wyborze. Zamawiając .
'S laiku, wystarczy wielkość i jakość; przy zabawkach tji* o  rodzaj. J
& W/vgvła Lażde zsmówienie FatrYka ialek, KiakOir ul. \Volska I A.
|  • * 998Ś 5 10 |
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P e a r z e b  f l a i l a ś s i i e i j  •

u e s a r z a
^  g?
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i o  P a n a

9S&S 2 o

liS.OCO !a$6w. 57 590 v.yg;anych. 
Ciągnienie ! kla3v 12'iUgrudnia I9!S 

Cen»:
'U 5 ii, v« ‘0 K, ’L 20 K, V, dPłt 
Pis u urzędowy i poś wiidczenis 
złożenia dołącza się dc losów. — 

Zcmawić korią n firmy 
LooalmuS L-ęwłts, WSedeć. h, 

W o lI ia S e  £ 9 .

P ien rsjy  wiedeński koncesyoaowaay skład

izk is  >,cifIki.igo r.dzajn  uprząż na koni* ma zawsr* na fk ladiie w bar
dzo wielkim w y s ta ć . K s r s l  s t t t t w ,  WietSSfii. II., Praśerstidsse 72, 
iielol Berdbako. T«L 44.403. Pożąd. koresti, w języka niem. 73SG 27 0

M M  Ż A a H  M i l  i t t  B l f l i i l i i
kociołków kachennyck ca wod* dostarcza firma 

J .  W e r t w r ,  ^ Ł ^ a a d  k O s ł f t r s M ,  2 ć r £ k ó v / ,  S r s i l s ^ a  3 2 .  
Przyjwujo do pobielaaia kwzełEie naczynia, takżo rescan-

racyjae. 8484 14 15
S-? rio»

młyna wednego, dworskiego lab 
wiejskiego, w dogodnej ekoliey. * 
obnła, wodą, poszukuje Antoni L*n- 
gaer, Cierbowics, Żebrać, 1. 136, 
p. Dziedzica (Śl. austr.). 3301 2

B f s lM e w ia  n i m i
udziela lokcyj gry r.a fortepianie 
uretodą najświeższą sterszym idzie- 
oioTn. Ul. Długa 18, l ip . ,  1 drzwi na 
prawo. Ugłcszenia od g. 10 —1. 

9327 2 3

I I z e ś m i l s
i  wyższym egzamiucm lasowym, 
wolny od woj sic a, żonaty, poszukuje 
posady cd 1 stycznia 1917 w (ia- 
licyi zach. lub Królestwie Polskiim . 
Włado językiem niemieckim w pi
śmie i mowie. Pregler Aiweruia, 
poste* restante. 9330 8 8

nową solidnie zbudowaną, D2 ubi- 
karyj, ogród, koło Podgórza, sprzeda 
2a 4S.000 K firma J . Ropsui, Kra
ków, ni. azowgka 1. 5. 9838 3 3

p  j •.> ?' e4 '4%i « c ó w  g a z o w y c h
d<> ogrzewania lokali poszukuje firma 
Testu, ul. Czarnowiejska 72, celem 
zaknpna. 9200 3 3

P o s i i y i e  N i e m k i• i.
n ' t  ntuiejącai po’polsku, do zajęcia 
rię częściowo trojgiem dzieci, ezę- 
ści-n. o gospodarstwem domowem 
na wsi. Kgłoszoui?: lir. Homerowa, 
Czaplo Małe, poczta miechów.

9296 8 5

muroumuy w ZakreówJcr., 13 m iast 
«d Ryuku krakowskiego, składający 
się z 4 prkci na pr-te^zie, 2 pokoi 
ca  I piętize z ogródkiem i par
celą, do Kpneducia Wiadomość w 
haiiaic ,T. Pitedokeia, Kri;V/'W, p!ap 
S/.cz.epański 9. 901S 3 0

F * o f l e ? u n
I ; u i.1« Z f  *1

jsunkoraiou) się leniejący, z 20-to- 
ic ią  wyrobioną klieuud C z pó- 

w:mn wyjazdu zoroz do oostąoirnia, 
pod bardzo korzystoemi w arrnkam i 
Również urządzenie silepowe z ^ s z  
do sprzedania. tjSaióniość: ulica 
Grodzka !3. 9320 2 2

poszukuje odpowiedniej posa
dy. Z głoszenia pod „ ł a ź ? -  
H iS i,Sł przyjm uje Adm. „ No w. 
Reformy *‘. 9345 2  s

D O G
10-miesięczoy, mości tygrysiej, bar
dzo ładny, dobry stróż, do oprze 
dania. Wiadomość: Ui. Zyfclikiewi 
cza 11, n  stróża. 934) 2 2

P i i i i i i i  $  i m
z wyższych klas niem ieciiego gim- 
nazyuni, możliwie iarrelił-y, któryby 
mógł udzielać lekcyj języka niemie
ckiego w godzinach wieczornych. 
Zgłoszenia list. pod „Lekcya“ przyj
muje Admin str. BN. R efoim y1. 

9348 2 2

pgBSESHSZSSSSSasaEU S5ES53S3SJS!Hffl̂ |

i  O d e z w a  d o  P a t ó w  1 1
Jj Panowie' klony i córki Wasze i! 

proszą o podarki praktyczno! . |

u i m
0  tif wN* S i K r t f A Ja iż ss t t  iate
|  niech przyniesie w tym roku j>i

8  @ f a W J g . 9 l l  i
5S 3  sztuk do wyhęru, nnjrau: 0 

daiejsze i najtańsze

g nillliłliij. lii. V lo i (i. m
f  Pracownia wykonuje wszel- 
p kie zamówirnia i przeróbki. ^
Ke».2 EssieBSSiaas ea K sa csa 'ćf& agruzje 

','iWSl 2 2

30 l is to p a d a  r. 
w p rzo jc /id z ie

b. YyiftczoretH 
i c l. Łobzoyt -

U  A

ą w & i h

a? a i? 5&

ski3) nr, Zwierrymcc czarno,., 
rączną torbę. W  niej 7..iajd0' 
w ała Bifj - damska torebka z 
kkiC7.,yk3T!i, jjj^gikires s  In i k o 
m a  koronami, p ac4 .a  i upiera 
listow ego i przekazów, cytry
ny i inno drobiazgi. Ł askaw y  
zn a ia /ca  aeć feo  zw rócić za  
n ai ro ią \Y. Sikorskiej, Ło
bzow ska 8, ff. P. 9377 9 2

D o s f s r ;

adm inistracji realności emor. za
rządcy podatkowego A. Zahar-scw- 
skicyc W Ta-nowi?,- u!. Krakowska i 
1. ti d?.ln biuro zowodawe uiusd3 
ftóya i zslutw ia wszelki© snraw j 
podatkowe. Pnśrodn;czy w  kupnie 
i btirzę-iiaży realności. Mu na sprze
daż inlirraisście większych i uirnej- 
6z-vch rer.iności Lokuje Lapiiały na 
najpewniejszej hinotc '9 i cod lco- 
rzYStDymi warunkami. 8312 8 10

kamienica w Krakowie, Pyu XXI 
z hługiem. Wwtnacwnw gotów  a 
13.000 K. Wiadomość: Podgórze, 
uk łiick tew cza  40, u p. Jiatufów.

9359 2 8

l o k a c y a

t  ̂v % 441

R ealność w  cor.tiam m iasta, 
18 lat w olna od podatku, ma
jąca 200 000 koron kreiR tu  
budowlanego, jest do sprze
dania. —  Zgłuszenia R optki, 
ul. Szew ska. ooio 5 5

C e s s y z a s i a o i i :

. i i  « k

a» podoszwy, b. prait^czna, tnzia 
32 h polec* i wysył* a s  proTtn«yę 
po o‘*zyaaniu getótrkitrr&z s y-rt»a» 
( ta l i i  w markach) Ł. V«
Siwków, ul. Gr*i*h» 26. 875*710

Pleft K 33 ! 36
aKI?ta hlMksęti R 38 1 42 

Ssnf&M l  R 18 1 24 
F o M ' t ó f f l ^ , i H ! r a R 3 , 5 8 H

poi KS
z  nowodu olfcrJ7E h g o  « p a r»  ftm*-,

Riakaw, nS, 13,
Zitiów ieai* s jrowinoyi r.a zaliczką. 
Wymian* dozwelona. 785* 18 SO

‘ I2 g a
Resztki nsuteryi r.a kostyumy, «n- 
Lnie i bluzki oraz jedwabie, pod
szewki i brokuły. Kraków, ujma 
Dittlcwska- (19. Wejście od ul. Brzo
zowej -4, 1 piętro. 9269 2 4

* 9 0
) : i-A ; ;ó z.4*f.-i

przeważnie leśny, z piękną fezy- 
Gincya, Burzedura zaraz. Zgłosieante 
pod „Większy Rnjąte!;'’ przyjinn'5 
ąumiu. „N, Reformy“. 9352 2 4.

z szkołą handlową, z dłnżs-ią pink 
ty tą , pis?.RC,a nń maszynie, poszu 
kuje odpowiedniej posady. Zgłosze
nia p -d „A. ?. 528“ przyjmnje Ad- 
miu „N. Refmniy". 9302 2 3

r v .
r t f & L

i l f U l P1  5 t f
O l
N*ła

f i
V

od 1 stycznia 1917 r. 2 —3 
pokoi umeblowanych ĆS44- 

t >l i o w i f s m ,  d fjS ia tE jc m  
trE'«73!53/3'Isra dla osoby z 
3-gioja starszych dzieci. Zgło
szenia pod Md Sr, -przyjmują 
Adifiinlstr. .,Nowej Reformy" 

9 ’fi4 2 3

tegoroczne wszystkich jr-rzya, ćwik- 
luwych i pastewnych buraków, ko

niczyny, kupi firma:

B a r n *8933 6 ft

ś r o d k i  ż y w n o ś c i  i w s z e lk ie g o  
r o d z a j u  p r z e d m i o t y

do zaopatrzenia naszego personalu i prosim y przesłać 
zaraz do n ss  pisem ne oferty. &:j8 a 2

w z m w E w s i w o  e f a k t r ^ c i i i ©

Z a  c ^ k o r y ę  s a d z o n ą  n a  y r i o s n ę  

p i a c i e  b ^ t i Z i e m y  z n a k o m i t ą  c e n ę  i  p r o 

s i m y  P .  T .  Z a r z ą d ó w  d ó b r  i  m a ł y c h  
r o l n i k ó w  o  p r z y g o t o w a n i e  o d p o w i e 
d n i c h  o b s z a r ó w  j e s z c z e  p r z e d  z i m ą  
( w y w d e ^ ć  o b o r n i k  i  g ł ę b o k o  z o r a ć ) .  
W s k a z ó w k i  d o  u p r a w y  s ą  d l a  k a 
ż d e g o  z  r e f l e k t a n t ó w  d o  d y s p o ^ e y u

c
! e ł r s ę . S 5

i

C H C s p l i f i )  M o r a w y .
9311

t  ~ S .__ iig S 3a3tS5S3B88fe >575—.ozcTgUS Es — 7 ZćsKi. Ł*ifinailMt̂ :JŁA>a-.j.ń42. 1 msttZmmSBn

filii W ,  kió-

I f f l l i l R  w n s i i ł - '
Kto chce cd krewnych w Amsr^ce 
otrzymać przesyłkę pinniężna, 
t  e-,h w i-zyku a.eu:ieeVim napisz© 
krótki Lat, który może zawierać 
«iy1 Ko lademośoi, dotycząca stasun- 
ków rodnia u jeb , a  nic takiego, co 
slę^ clnosi <io polityki lub spraw 
wojonnyck. Adros krewnego w Arus- 
*ye# trzeba napisać na Kopercie i 
bst te* włożyć eo drugiej koperty. 
-*a niej poaać swojo nazwisko i do
k ła d n y  swój adres i wysłać to pod 
takim  edreasm: Henry C. Zaro, 
Bunkier, per Adms© Dresdner uunk, 
Berlin W. 3. N'ifl pr/.yjmnja się ii- 
iiić-w liieapiac-onych lub opłaconych 
uitjcals.ćyci©. 7871 13 40

M i  p g z a n j i t s a  
wydziatuw&go przygot v u ją  * per 
spekiywy i geoirietryi ivykre.„nej. 
Ztfłosa. li«t. przyjmuje A-iD-.iuictr. 
„L R tfo ray "  P°d 1. 8. 9023 3 3
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(na kartę koreap.) kosztuj© mój ka- 
tr.log giowcy, który .wyterJSęB kv 

żdemu nu żądanie bez-
pł* tiilo. r i? r \v s )P i ?a- 
bjyić a sa g a rsw  Ss*  
.Dsserad, c. i U, u.?ili r,

, dcsisv j* i» . Brfts Kr

 siaiowy •. „ _____
>- &  twicowy k  o-—, 71—, 

?■— . Z szwaic. koiWiCOWOBi vrno- 
t zem Rcfiuopf 17 7‘—, 8‘—, ł ' —. 
Wojenno zegarki pauFątkowe, ni- 
k 'ow 3 lab stalowe £  l l ' —. 1 2 ’—. 
Wojikowo zer-arki rańyt-wa, niklo
we inb stabYTt K 13 —. SroiJio* 
masywne Ruskopf kotwicowa Rom. 
20£8~ d  K IS -—, 2U-—, Budziki, zi- 
g rry  ścier.ne i stojąca w wielkirs 
w vb»trt pa niskich cenach. 3-letD'B 
pisemce poręuBaaie. W y^yica su 
-aliciką. Niema ryzyka! Wymicus 
pozwoleń* lub zwros pien:ęd*y, 

5553 18 20

£  drukarni latflrackiai tr K rakow ie, u lica JaffisuoAsAm L , Aft, d z^ d ea  arukarni L. k .  Górski,


